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KRAKOWSKIEGO STOW, KUPCÓW 
KRAKÓW WIEDEŃ LWÓW 
Zielona 12. Stoss im Himmel 3. Brajerowska 10. 
Załatwia wszelkie czynności, w zakres spedycji 
wchodzące, Ładunki zbiorowe do wszystkich miast 

w Polsce, za granicę, oraz z zagranicy. 
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Klopoży Anglii. 


aków, 2l-czerwca. 

Niogdyś wolano we Francji po śmierci króła: 
»Le rci est mort — vive le roile Umari jeden 
król, niechaj żyje drugi. Okrzyk ten miał być 
popałaruym symbolem wiasznotnwałej idei mo- 
narchicznej, która żyje ciągłe, aczkolwiek jej 
przecstawiciełe umierają po kolei. Dzisiaj, gdy 
aozpoczał się dawno trzeci rok pokoju oficial- 
nezo, można w Europie śmiało zawolać: »TA 
guerre est morte, vive lu guemre«. Albowiem 
jeszcze nie zdołano zatrzeć śladów niedawnej 
wojny, a już panuje obawa: przed! wczeniejszym 
lub późniejszym wybrichem nowej wojny. 

Jeżeli Francja liczy się z przyszłym odwe- 
tem pruskim, jeżeli Polska jeszcze więcej ma 
na oku to niebezpieczeństw», byłaby te osta 
tecznie obawa na dalszą mete, naturalna chęć 
zabezpieczenia się na czas jak najdłuższy. fua- 
czej, a Cla Eunopy i świata mniej pocieszające, 
przedstawią się sprawa, jeżeli nawet Anglia, 
już przez samo położenie swoje zabswpieczona 
wd wciny, iak żadne inne z mocarstw eurapej 
skich. zaczyna rozmyślać nad sposobami zapo- 
sbiognięcia abrojnemu kontiiktowi, w który do- 
stać się może nietylko Anglja, ale takża im- 
perjum brytyjskie. 

Z pewodu konferencji, która w bieżącym ty- 
godniu odbedzie się w Londynie, a w której we- 
zmą udział przedstawiciele Anglji, tudzież au- 
tomomicznych kolonij anetelskich, czyli domi- 
njów pilie lomdyńskie »Qbservere pomiętzy 
innemi bardzu otwarcie, czego rząd: amgiclski 
oczekuje od tej konferencji. »Nie składaimy 
schie wzajemnie zbyt pośpiesznych życzeń — 
przestizega «Qbservcrz — z powodu zwycią- 
stwa, ktore cdnięśliimy, pomagając sobie rę: 
kami i rogami. Zacznijmy od obliczenia, jle 
nas ono kasz,owało. Bardzo rozrzutnie, że nie 
powiemy ckruinie, paświęcaliśmy młade życia, 
rozrzuinie sypaliśmy pieniądze, ażeby mozolnie 
powetować nasze błędy. A przez swoje zwyci; 
stwo Wielka Brytanja osłabiła się prawie tak 
samc, jakgdyby zostala zwyciężona i rozbita. 
Ludy w metropoli i poza morzami nie powinny: 
zaniedbywać  niebezpieczeństwa i poprzesta 
wać na słowach. Powinny się nanadzić j patrzeć 
na rzeszy tak, jak one w .rzzczywistości wygią- 
dają. Drugim ozem nie unikknelibyśmy może 
klęską — a równie nie przeżylibyśmy drugiego 
awycięstvae, 

Uwagi powyższe są niezapszeczenie zbyt pa 
symistyczne i attor świadomie użył barw zby* 
jaskrawych ażeby eddzialać na masy, potrze- 
bujące silujejszego bodźca. A chodziło mu p 
masy nietylko w Anglji, ale równie | w domi- 
njach. Anglia potrzebuje teraz į na przyszłość 
współpracy dominjów jeszcze bardziej. niż pod- 
ozas wcCjuy. a należy uwzgleanić, że warunki w 
jonie w'eikiago imperjum brytyjskiego zmienily 
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(Ciąg dalszy). 


— Chybaby przypuścić, iż znalazł się w na- 
dzem miescie niejaki Raskulnikow — śmiało 
patrząc w wosole i młede oczy osiwialemo me- 
cenasa, zauważył ten ostalni. 

— Raskolnikow... I powisść wyszła z mody 
i pomysł jest przestarzały. 

— Chybaby przypuścić, iż ów Raskolni- 
kow — ciągnał dalej Adam, zadowolony ze 
spokojnego brzmienia głosu swego į odważne- 
go wzroku — bvł człowiekiem. gdyż tylko za- 
rewnikówi mogloby sie udać uprowadzić nie- 
postrzeżenie wuja Apolinarego z domu Zdzisia 
i zgładzić go w nieuchwytnym punkcie prze- 
strzeni j czasu. 
` — Ma pan racje.. To zabójstwo zostało do- 
konane, rzekłbyś, poza przestrzenią i czasem. 
Wiem. że rio u Zdzisiów i nie po 9-tej wieczór. 
ale poza tem wiem, że nie nie wiem... I dlatego 
to biedny Zdziś, z którym serdecznie wspól- 
czuje, przejedzie się mimo wszysikich moich 
adwokackich wykrętów, na Sybir, a sukcesyj- 
ka dostanie się panu, Ale o tem niech raczy 
wiedzieć spadkobierca, iż taka fortuna nakła- 
da obowiązki, Wuj pana marnował bogactwa, 
Pan musi użyć jch produkcyjnie. Należymy 
do walczących z sobą partvj, leez nie wątpie, 


się znacznie na niekorzyść Anglii. Konferencje 
imparjum brytyjskiego, które odbywały się w 
londynie w r. 1917, a następnie w r. 1913, 
mialy przebieg wzzlędnie glađki, gdyż świado. 
mete waj ćlnego niehezpieczeństwa į pragnienia 
pokonania wrogów biły silniejsze, niż wezel- 
kie dażności sej aratystyczne. Obecnie położenie 
jest cdmienne. Dzisiaj woy:c tego, że Europa 
cala w rozmaitym stopniu jest osłubiona. t prze- 
bywa przesilenie gospodarcze mniej kub wię- 
cej ciężkie. dominja angielikie myślą więcej o 
swoich interesach, którym pragną nadać wiyk- 
szą *wybudę wubec jnteresów Anglii. Jeżeli 
»Obsetysre wywołuje widmo wojny przed oczy 
członków  wszechbrytyjskiego jmperjum, w 
głównie dlatego, ażeby przekorać rządy do- 
niujów, że dążenia odśórodkowe kolonij auts- 
nonicznych przyniosłyby szkodę równie tym 
kelenir m, 

Tymczasem przedstawiciele domiujów ku 
wielkiemu zaniepokojeniu rządu amg'ulski:go 
dążą dc innego uksztaltowania stosunków po 
mięazy metropolią a koloniami. Jeneral Smuts. 
preimjer Afryki południowej, rzucił pytanie, w 
jaki sposób możnaby na współnej poristawio 
oprzeć sprawy państwa teraz, gdy imieniem 
wsrólnikćw nie przemawia jedno wielkie mo- 
catstwo, lecz występuje część jago członków, 
wolnych 1 równych. Równoczóśnie w »Tinesc 
wałusii anstrałski publicysta, Duncan Hall, ar- 
tykul, w którym roztrząsa obecny stosunak i^- 
minjów de metropoli, zapytujac, w jaki sp- 
sób meżnaby i należałoby zalatwić cały szereg 
spraw z €ziedziny wapólnej polityki miedzyna- 
rodowej, p ocząwszy ad sprawy traktatu angiel- 
ako-japońskiege, a skończywszy na dyplona 
tycznych przedstawicielach Kanady i Avstralii 
w Waszynytcnie. Są 10 widoczne oznaki dażeń 
cmancypucyjnych po stronie dominjcw a 
trzeba. zaznaczyć, że Hall jest zwolenników 
zwiąsków z Aaglją. 

Pl taFiemi ausuócjami zbiera sie tyszach- 
brytyjska kenfereacja w Londynie. Są une do- 
słatecznym powodem do wzmożenia trosk rzą- 
du angielsl icgo, a to tem więcej, że położenie 
wewnętrzne równie jest dla niego źródlem klo- 
potów. Ostatnie dwa wybory uzupełniające. 
które wypadły na niekorzyść rządu, gą sznaką 
że wyborcy, wierzi doląd rządowi, zaczynają 
odwraxwać się od riego. s 

Angielskie żródła oficjalne zachowują 7n2- 
nitenną paewściągliwość w szrawie wszechan 
gielskiej kcnferegefi, Komunikat rządu angiel- 
skiego poprzestał ra krótkiej ij wqzłowatej wia 
domości, że kt nferoncja obecna nie jest aiczem 
więcej jak tyiko »busines:-meetinge Wi+rzy- 
my, że ta jest »mityng jnterosów», ale jntare- 
sów piemwszorzędnej doniosłości. Angielscy 
mążcwie stanu, poeiadający sgremmy” zauysł re- 
alny i tradycję polityki kompromisów. wyvbraa 
z pewnceścią z. kłopotów i zażegnają przesi- 
lenie, ale praca będzie niełatwa. 


Hli mM << 8 Ut H 5 
G Mina opieGIZEÓL — Serewa Dudich. 

Warszawa, 21 czerwca (Tal. wl.) Prezydent 
ministrów Witos. konferował w ciagu dnia 
wczorajszego z prezesem Nar. Zjedn. Lud. pes 
Pubanowiezem. W koluarach panowało prze- 
konanie, że między p. Duban wiezem a premje- 
[rem dcszło do porozumienia. 

W zwięzku z tem zapowiadano, że w ciągu 
IK lolrlnia premjer przedłoży Naczelntkowi 
państwa do podpisu nominację p. stolńskiege 
ra kierownika ministerstwa apromwizacj. Ne- 
minacja ta mogłaby być jednak tylko wówczaa 
aktualną, gdyby istotnie Nar. Zjedn. Lud. zmie- 
nilo swoje opozycyjne stanowisko, zdyż p. 
Stciński jest cztowkiem teg" stronnietwa. Du 
późncgc jednak wieczora prop'zycja premjera 
co do nominacji p. Stoińskiego nie wplynela, 
webec czege pogłoskę o porozumieniu się z pës 
Ionbanowiczem uważać należy conajmniej za 
przedwczesne. 

W godzinach wieczornych 


rozpoczęło się 


że pan ckaże się debrym synem Polski... pro- 
szę pata, my tu, na krosach, zbyt nieliczni 
wcbee potężnego wroga... nie zużywajmy sil 
na utatczki strannicze, Trzeba mieć polskie, 
nie zaś partyjne serce. Nieprawdaż, panie 
Grokliński? 

— Oczywiście — zgodził sie Adam, który 
dziś gotów byl każdemu i we wszystkim pota- 
kiwać. 

Stulgiński wyciągnął rekę i mocno Ścisnął 
prawicę Adama. 

— Dziekuję papu za to dobre. patrjotyczne 
słewo. Dla Polaka, panie, przedewszystkiem 
ojczyzna, a reszta to furda! Śwary stronnieze 
i spory O litere programów, zostawmy Moska- 
lem.. Sami peźwięćmy sie pracy publicznej, 
każdy w śwcim zakresie, każdy na innej dro- 
dze, ale z myślą o Polsce... Niechże pan tedy 
nie skąpi grosza i zdolności krajowi, ale i uży- 
wa sam.. Miedość panie ma swojo prawa... 
A zasypie jąc i budząc sie. może pan powtarzać: 
dwa zniljeny. dwa miljony. — Wesoło żanio- 
wał, rubasznie śmiał się adwokat. 

Jego energja i dobry bumor udzieliły się 
Groblińskiemu, Żwawym krokiem raźnie dą- 
żył do domu przez rozbłocony skwer. Tą samą 
aleją, 26-g0 lipca prowacził wuja do swojego 
mieszkania. Krople deszczu cicho szemrały 
w galęziach i Kanały na piasek unego wieczo- 
iu ż dziś... Als wspomnienia nie mialy obecnie 
dostępu do poduieconej miljonami, wyobraźni 
Adama. 


pesiedzenie Rady miaistrów, poświęcone głó 
wnie uzgodnieniu programu oszezędnościowego 
ministra Steczkowskiego z żądaniami ministra 
rolnictwa i robót publicznych. Rezultat obrad 
narazie jeszcze nie znamy. W kołach politycz 
nych panuje przekonanie, że to porozumienia 
z p. Steczkowśkim jest już faktem dokonanym. 


MIN. STECZKOWSKI COFNĄŁ DYMISJĘ. 

Warszawa, 21 czerwca (PAT). Minister skar- 
bu p. Jan Steczkowski cofnął wniesioną przed 
kilku dniami prośbę o dymisję. 

NOWY MINISTER SPRAWIEDLIWOŚCI. 

Warszawa, 21 czerwca (Tel wł.) Wczoraj w 
godzinach popołudniowych odesłano do konce- 
larji Naczelnika państwa akt naominacyjny p. 
Bron. Sobclewskiego na ministra  sprawiedił- 
wości. 

Warszawa, 2t czerwca (PAT). Naczelnik 
państwa podpisał dziś nominację p. Bronisława 
Scholewskiego na ministra sprawiedliwości. 


Min. Skirmunt 
o problemach podtyki zagranicznej. 


Dnia 18 bm przybył do Wiednia nowo mia 
newany min. spraw zagr. Skirmunt, pewitany 
na dwoxgu przez posła. Szarutą i członków po- 
selstwa polskiego. 

Wopoe posła Szaroty udzieńił minister wy- 
wiadn przedstawicierowi »N Tr. Przszee, Za 
strzegając się, że kierunek jego polityki zagr 
zależeć bezie ad ustawedowczych czynników 
w Warszawie, zaznaczył minister nawtepujące 
swcje poglady w sprawach polskiej polityki 
zagranicznej: 

Polska opiera się wogóls na traktatach ps- 
kciewych. W myśl tego liczy Pelska na zgodne 
puparcie ze strony sprzymierzonej Francji, któ 
ra w decydującej chwili użyczyła Polsce pome- 
cy. Niezależnie od tago, cen: Polkka symnatje 
państw innych. Przez 2 jata gwejzgo pasława- 
nia w Rzymie starał się minister o zacieśnienie 
węzłów z rycerskim narodem włoskim 

Polsce zateży na tem, aby cbudziła przek na- 
nie, że szczerze pragnie stać się czynnikiem 
| pokoju i równowagi. Pałska bedzie się starala 
Cczyskać dla siebie, przy wspólnych interesach 
susprdarczych, grupę państw. grawitużących ku 
B.ltykowi i morzu Czarnemu. f 

„Sfrsórzenie paralewiju iateresów między 
Polską a narodem czeskim, pokrewuvm razy i 
kulturą, jasne stanowisko wobec tak zwanej 
małej ententy i wobec państw naddunajskich: 
to cel gluwny starań dyplomacji polskiej. 

Warszawa leży na linji Moskwa-Berin, jest 
więc żywotnym intereżem Polski sprowadzić na 
prestą drege stosunki do tych dwóch wieikich 
sąsiadów. Odnośnie do Moskwy stworzył pokój 
ryski podstawę stosunku poksjowego. co tem 
łatwiej nastąpito, ponieważ Pelska nigdy naro- 
dn rosyjskiego, jako takiego, nie uwałczała, ani 


-|zwalcząć nie ehciała. Atoli także w stosunku z 


naszym sąsiadem zachodnim pragnie Polska w 
ramach traktatu pokojowego pozyskać możność 
i konieczność zainaugurowauia nie polityki u- 
czucia, lesz polityki interesu. 

W przesileniu Górnego Śliska punkt kulmi- 
racyjny został przekroczony i ta sprawa znaj- 
duje się na drodze pomyślnego rozwiazania. 
Wobec tego wkrótce prawdopodobnie stosun- 
ki połsko-niemieckie wejdą na drogę 
go sąsiedzkiego pożycia. 


a" 
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ROZŁAM W KOMITECIE DWUNASTU. 

Bytom, 21 czerwca (PAT). W tak zwanym 
komitecie dwunastu, urzędującym w Glogówkn 
jako reprezentacja ludności nizmieckiej Gór 
neg. Sląska, dokonuje się rozłam, mianowicie 
przedstawiciele związków zawodowych zwłasz- 
cza sscjalistycznych nie zgadzaja się z uporem 
jenerala Hoefera i księdza Uliczki, przewodni- 
czącego tego komitetu. Przadstawicicłe robot 
ników niemieckich przekonali się, że cała jin- 
preza jen. Hoefera to początek nowego zama- 
chu  miiitarnego kół monarchiczno-nacjonali 
stycznych w Niemczech. Przekonali się oni: rów- 
niaż, że stanowisko Hoefera wywołać może nn- 
we niepokoje, które przyniosłyby szkodę prze- 
dewslzystkiem klasie robotniczej. 


MILICJA GÓRNOŚLĄSKA. 

Sosnowiec, 21 czerwca (Orient). W związku 
z orgamzowaniem milicji górnośląskiej komi- 
sia uaiędzysojusznicza wydala rozporządzenie, 
mocą którego ma być utworzona w każdej mizi 
z0ówoćci chwodm pleb.scytowego straż gminna, 
czyli straż miejscowa. Czlonkami straży mogi 
być tyika Górnociązacy, liczący conajmniej 21 
lat, którzy dostarczyć muszą świadectwo nie 
pezzlakowanego życia. Osoby te nie mogly bré 
karane, a jeżeli były członkami polieji plebizcy- 
towej. muszą się nadto wykazać, że nie opuści- 
ły stanowiska. Płacę straży miejscowych po- 
wierzono kasom powiatowym na rachunek 
głównej řasy rządowej w Opou. 


PRZYSIĘGA MILICJI GÓRNOŚLĄSKIEJ. 
Ośw'eciim, 21 czerwca (Oridnt), Przewięga 


żożenie ma Górntra Słasku, 


| milieji górnośląskiej brzmi następująco: 

»W pelnej świadomości zasad, celów i ehs 
raktam m.ieji górnośląskiej, wstępując w jeż 
szeregi, skladam uroczysta przed Krzyżem przy- 
sięgę (trcczyste słowo honoru). że władzom 
swim powstańczym bezwzgjądnie poslusznym 
będę, wszy:tskie włożona na mnie obowiazki i 
wszystkie m wydane rozkazy z całą gntowo- 
ścią zawsze suma nuje wypełnię i że tajemnice 
mi pawierzonych eo do istnienia składu ; pracy 
organizac mej milicji gornoślaskiaj wiernie za- 


chowam. a sprawie cjczystej wszystkie swa. 


sily, trow i życie poświęcę. Tak mi dopomóż 
Bóg! Amete. 


KONTROLA GRANICY POLSKO-GÓRNO- 
ŚLĄSKIEJ. 


Sosnowiec, 21 czerwca (PAT). W dniu wez: 
rajszym granica polsko-śiąska w pasie Niwka« 
Herby zwiedzoną została przez komisję kën- 
trolującą z ramienia dzialającej na terytorjum 
górncślaskiem komisji międzysojwszniczej. Za: 
daniem komisji kontrolującej jest sprawdzenie 
ścisłego zamknięcia granicy, 


DZIENNIK ANGIELSKI PRZYZNAJE POLA- 
KOM SŁUSZNOŚC. 

Londyn, 21 czerwca (East Express}. »Man- 
chester Guardians w korespondencji własnej g 
G. Sleska przyznaje, że Polacy mają słuszność, 
stawiając warunki konieczne przy ich rozbro- 
jeniu Korespondemi stwierdza, że oddziały nie: 
mieckie zagrażają Polsce. 


Memfierencja w Paryżu. 


Sprawa górneśizska.— Sprawa wschodnia. 


STANOWISKA FRANCJI I ANGLII SĄ 
JESZCZE ODRĘBNE. 

Paryż, 21 czerwca (PAT). Courzon i Briand 
cdbyli naradę w sprawie Górnego Ślaska, po- 
czem zawiadomiłii ambasadora wloskiego o ire- 
ści dckenanej pomiędzy nimi wymiany pozlą: 
dów. Na propozycję Brianda zadecydowano, 
że przesłane będą do Opola w drodze telegra- 
ficznej instrukcje, zalecające wysokiej komisji 
międzyscjuszniczej w Opolu, aby starała się 
wipraccwać jedną wspólną propozycję, zay- 
tując równocześnie komisje, ile czasu na to pə- 
trzeba, i o ile ustalenie takiej wspólnej propo- 
zycji jest możliwe. Oprócz tego bednie zaprope- 
nowane komisji międzysojuszniezej przydzicłe- 
nie rzeczoznawców tetnuicznych, którzy uda: 
dzą się na miejsce. O ileby tego rodzaju proce- 
dura nie edniosła pomyślnych rezultatów, w 
takim razie wypracowanie sprawozdania zosta: 
łoby pcwierzonc komisji rzeczoznawców z zie 
dzibą w Paryżu lub Londynie, z zastrzeżeniem, 
że osiateczna decyzja należalaby w każdym ra- 
zie dc Rady najwyższej. Wreszcie zadecyde- 
wanc, że ostateczne jnstrukcj:, udzielone przez 
kcmieję w Cnolu Niemcom į Pataxom, będą 
badać w drodze wspólnej akcji przedstawiciele 
Francji, Anglji i Wloch w Berlinie į Warsza- 


» 
| WIL, 


Co się tyczy politycznego problemu to ten 
tkniety pozez konie 


ESS 


Witosa zo do stosunków Polski do Czechosło- |rujących niinistrów. Punkty widzenia obu rzą: 
wazji. Dopatnuje się w niej zmiany kursu poli- |dów są jednak jeszcze odrębne. Anglja prze- 


tyki Polski względem Czech į twierdzi, że 
swiadczy u tem także zamianowanie na stans- 
wiska dryJematyczne w Czechach Polaków v 
orjemiacit czechofiłskiej. »Tribunae zapewnia, 
że narćq czeski nie żywi Żadnej niechęci do 
Puiski i chetnie wyciągnie do niej bratnią dboń, 
o ilə ta ostatnia zaznaczy szczerą chęć zgodno- 
go współżycia, 


— Otwarto testament i list prywatny wuja 
Apolinarego — krzyknał na progu cichej 
izdebki Gabryni — zgadnij, ile zostawił stary? 

— Sto tysięcy... 

— Sw tysięcy! — zaśmiał się — głupia je- 
steśl Dwa niiljeny — huknął i patrzał stostrze 
w Oczy wyzywająco. ostrym, sztucznie świecą- 
cym spcjrzeriem. 

— Dwa miljouy — ze czcią, ale jakby 
z trwoga, pewtórzyła Gabrynia, przerywając 
cerawanie pończochv. 

-— Tak, dwa miljeny... Teraz dopiero poka- 
żę, co umię... Pozna mnie świat... Tobie dam 
na kościoły i księży... Zatańczymy sobie ja 
i ty.. Stary jakgdyby przeezuwał coś. Kopertę 
zaadresował mie do Zdzisia, ale do rodziny... 
Pawtuwicz, sim Jowiszówyv Pawłowicz i Stul- 
giński gratulcwali a także wyrazili zadowole- 
nie, iż bogactwo z kufra skuery przeszło w mo- 
je ręce — ehwalił sie Adam. — Pokażę teraz 
ludziom, ma co mnie stać... Zatańczymy sobie 
jafi wy... 

A wielkiej radości, Adam wziął siostre. jak 
dziccko. w ramiona i waleował z nią dokoła 
stciu. 

— Dwa miliony — przyśpiewywał sobie do 
taktu. 

— Adasiu! zwarjowałeś.. puść mnie... — 
breniła się Gabcynia. — Poszukaj sobie młod- 
azej tancerki. 

A twarz jej promieniała. Gdy Adam prze- 
iwal te niezwykłe plasy i postawił ją na ziemię, 
rzuciła mu się na szyję 


ciwną jest wciąż jeszcze podziałowi okręgu 
przeniysłowego, jest raczej skłonna przyznać 
Peisee prawo własności okręgu przemysłowego, 
pozostawiając Niemcom jego eksploatację — 
Uregulewanie ico problematu będzie przed- 
miotem dyskusji na najbliższem posiedzeniu 
Rady najwyższej. mającem się odbyć w Bou- 
logne w połowie lipca. Na temże posiedzeniu 


— To i świaątobliwa terejarka lubi pienicż- 
ki — zażartował brat — nie spodziewałom się 
tego po tobie! pobożna Gabrynia chce dostać 
parę setek tysięcy... i zaleca się... 

— Pfe Adasiu, jakie ty brzydkie masz my- 
sli! — naiwnie tłómaczyła się Gabrynta, która 
mie znała się na żartach. — Bogactwo. zwła- 
szcza takie, nie może mię ucieszyć, ało z wiel- 
ką pociechą widzę, żeś ty nareszcie otrzaangł 
się z tej jakiejś dziwnej i strasznej choroby. 
— COo to za dziwną i straszna chorobe wy- 
patrzyłaś scbie we mnie — z niszadowołeniem 
spytał brat. 

— Me ja jedna ją wvpatrzyłam. wszyscy 
widzieli. Robiłeś wrażenie człowieka. który 
cieżko zaniemógł. 

— Wszyscy widzieli... Któż są ci wszyscy? 


— Ja, Wincentowa, Ola  Gniazdowska... 
Chory byłeś Adasiu... 
— Ja chcry?.. — krzyknał gniewnie. — 


Nie miałem pala do pracy ani środków... Oto 
było moja choroba. Z próżnego i Salomon nie 
nalejg... Dusiłem się w tej dziurze, zaczynałem 
gnić i pleśrieć.. Teraz rusze w siedmiomilo- 
wych butach.. — przekonywał i siostrę i sie- 
bie samego Adam. — Najpierw Paryż i Lon- 
dyn... Trzeba poznać wielkie stolice Europy, 
ustrój państw demokratyveznveh. przeto sześć 
miesięcy użyję młodości i złota, “a potem jak 
nurek spuszczę się na dne dia badań... zajrzę 
za kulisy, dckopię się fundamentów, wykryję 
rróchno.. — mówił zbyt głośno jak na mały 
pcko:= 3 jadra mMnrtawclsą 


NE m 
ł 


Rady najwyższej poddaną będzie dyskusji spra. 
wa zawieszenia obowiązujących obecnie prea 
ciwko Niemcem sankcyj, karnych. i 


POŚREDNICTWO WIELKICH MOCARSTW. 
| Paryż, 21 czerwea (PAT). Havas. Konferen- 
leja lorda Coumona z Briandem przyczyniła się 
poważnie do zbliżenia punktu widzenia anglel. 
skiego i francuskiego. Wedle wymienionych 
wzajemnie informacyj, armja grecka znajdujs 
się obecnie w lenszym stanie, niż przed! nie. 
dawnym czasem, chociaż niektóre koła grockie, 
a zwłaszcza Venizeliści uważają. że ofensywa 
byłaby Gbecnie jeszcze bardzo przedwczesna. 
Zdania kól mismodajnych Angory są podzielone 
cc do stanowiska, jakie należy zająć wobec 
mocarstw sprzymierzenych, jedni s za oporem 
bezwzględnym, drudzy zaś za porozumieniem 
Zdaje tię przeważać zdanie, żę wobec niemoż- 
nosci spowodowania rozstrzygnięcia z bronią 
rw ręku, chwila obecna jest korzystna do pośre- 
ćnictwa wielkich mocarstw, aby uniknąć pw 
gcmszenią sytuacji i w razie nowej ofensywy 
greckiej. | 

Ze strony francuskiej panuje skłonność podje- 
cia propozycyj. uczynionych już w Londynie, 
mianowicie o wysłanie komisji miedzynarodo- 
wej ceiem uregułowaria przynależności Smyrny 
(l lracji, W akcji pośzzdniczącej uwzgłędniono- 
ky Świeże sukcesy iureckie. istnieje przekona- 
nie, że Angora i rząd grecki będu przystępne 
rczsydnym propozycjom. Ambasador Angory, 
który brał udział w konferencji. zalkomunikuje 
zapatrywania Francji i Anglji swemu rządowi. 

Paryż, 21 czerwca (PAT). Ag. Havasa done. 
si: Zdaje się, že koła angielskie są obecnie 
skłonne zaofiarować Turcji cala Anatolie (Azją 
Mniejszą). z” 
Paryż, 21 czerwca (PAT). Ag. Havasa, Na 
cnegdajszem popolrdniowem posiedzeniu Lloyd 


A gdy tak zadurzał siebie szumnemi tyra- 
dami, doznał naraz przykrego złudzenia, że 
ustami jego wygłaszt swoje ulubione teorje 
£leksy Stangow. Morderca urwał... 

Łapodna oczy Gabryni błyszczały ze szczę- 
ścią, że Adam był znowu tym dawnym, pełnym 
zapału i energii mocarzem, który porvwał wy- 
mewa, przytłaczał ją rozumem swoim. Przytu- 
Ela się do brata, pełożyla rekę na ramieniu 
drobna dłonią pieściła. 

— Wieiką obawę zdjuł mi Bóg z serca — 
odezwała się nieśmiało, gdy Adam urwał nie- 
spodziania w polowie zdania. — Bardzo nie- 
pokoiłam się o ciebie... taki byłeś nie swój 
i zmienionv! Widzialam. że ciebie coś trapi... 
Stan twój z każdym dniem sie pogarsza... I ta- 
ka okropna trwoga nawiedziła mnie, taka 
Gkropna trwoga... 

— Jakaż to była trwoga? — cierpko spytał 
Adam. 

Gabrynia milezała. Adam potwórzył pyta- 
nie... Wbił wzrok w twarz siostry... Gabrynia 
spuściła powieki. 

— Tego nio powiem... — odparła cicho. 

— Nie pcwiesz. tem lepiej... 

— Im cięższy bvł niepokój, tem większa 
jest radość dzisiaj... Zabieraj się do pracy, jedź 
w Świat... nłcdy jesteś... tyleś czasu nąmarno- 
wał tu... ofiaruj krajowi wielkie zdolności swo- 
ja — zachęcała Gabrynia, z czułością pieszczo. 
tliwie głańzae kedzierzawe włosy brata. 


(C. 4. 


4 Sr. iiL 


Òecrge i Briand rozpoczęli narady w sprawie 
Gómego Śląska. Następnie wraz z ambasado- 
tem włoskim Bonin Longare uchwalili kole- 
kiywrna demarche ministrów pelsomocnych an- 
gieiskich, francuskich i w.oskich w Atenach, 
ulem skłonienia rządu greckiego, aby przed 
podjęciem nowej ofensywy przyjął pośredni- 
ttwo mocarstw sprzymierzonych. 


s s4 a LJ 
List z Wiednia. 
i (Dok. — Zob. „N. Ref." Nr 140). 
z Wiedeń, koniee maja. 


W wędrówce po Wiedniu co chwila stają 


przed oczyma duszy jakieś wizje, złączono 
a polskiem życiem i polską twórczością Í rój 
wspomnień, drogich dla serca Polaka sie zry- 


wa. W akordzie ogólnvm miljonowego miasta 


a. więczała à odrębna nuta polska i do blasku 
stolicy rakuskiej dorzucał naród polski nietyl- 
ko danine z krwi i mienia, lecz także złoty 
kruszec sztuki I twórczości artystycznej. 

Najtrwalsze jednak ślady ducha polskiego 
wyryte zostały w dziedzinie życia państwowe- 
go i politycznego. 

We wspaziałym pałacu ks. Sabaudzkiego 
przy Htmmclpfoztgasse, będą zawsze echa po- 
wiarzały iniga Dunajewskiego, Bilińskiego 
$ Korytowskiego. Z gmachem ministerstwa 
eswiaty przy pl. Minszytów zwiazane będą imio- 
mę polskie: Rittnera. Madeyskiego, Ćwikliń- 
skiego, Na portyku pałacu „am Ballplatz“ po- 
winno być złotemi gioskami wyryte imie Golu- 
chcwskiege, który przez lat jedenaście kiero- 
mał szczęśliwia nawą państwa austujackiego, 
i kiedy ster dostał się w inne ręce, okręt odrazu 
zamienił kurs, począł się zbytnio kołysać, aż po- 
moszony ra burzliwych falach dziejowych, ude- 
rzył o rafy podwodne i roztrzaskał się, pogrą- 
żając w odmet potęgę Habsburgów i mocar- 
stwa austrjackiego. 

Najwięcej jednak mogłyby opowiadać o nas 
mury pałacn greckiego, mieszczącego w. soebie 
parlament. Tu toczyły się zacięte walki o byt 
i samodzielność nolitvczna, tu wyrabiały się 
majwybitniejsze talenty, tu pulsowało życie 
różnobarwne % z masy wvnurzały się postacie 
e takiej siinej, odrębnej indywidualności, żę pa- 
mowały nad całem otoczeniem, wywierały 
wnływ na bieg ogólnej polityki i zyskiwały po- 
grularność nietylko w Wiedniu — lecz aż po 
krańce olbrzymiego państwa. 

Taką wybitną postacią był Franciszek Smol- 
ka, który, jak patrjarcha otaczany powszechną 
czcią i svmpatją, godził dobrocią i przenikli- 
mością rozumu sprzeczna żywioły i mecz tyle 
lat przewodniczył Izbie posłów, że stał się nie- 
tylko popularnym ale prawie legondowym i pa- 
pięć jego do dnia dzisiejszego jest żywą. 

W galerji parlamentarnej Polacy zajęli wy- 
tólne miejsce a pcczet ich tak wielki, że niepo- 
dobna wyliczać ich wszystkich. Niektórzy cie- 
szyli stę tak nadzwyczajną popularnością, iż 
ebraz duchowego Wiednia nie da się bez nich 
pomyśleć. Do takich należał długoleini prezes 
Koła polskiego, Grocholski, dalej Wojciech 
Dzieduszycki, filozof, esteta j mąż sianu, któ- 
rego dowcipy obiegały nietylko kułoary parla- 
maitu, lecz krążyły po całym Wiedniu. — Da- 
szyńskiego świetne, porywające mowy były 
sensacją dnia i nienolity nawet przeciwników 
Kazimierz Badeni, objawszy ster rządu, zjednat 
Bebię odrazu wszystkich otwartym, rycerskim 
giestem. Fortuna wprost go karcsowała z po- 
czątku — lecz gdy stanął w poprzek Luogero- 
mi. zachwiał się i runął nagle. 

Jak ta życie polityczne podówczas pulsowa- 
ło, kipdało, jakie dramwyczne seny Jig roz- 
grywały! 

Dziś przebrzmiałe wszystko, eloment polski 
znikł z życia peótycznego i prywatnego i tylko 
wspomnienia pozostały. Fala posłów polskich 
i urzędników odnłyneła i pozostała tylko garst- 
ka artystów, cderwana od polityki, marząca, 
meźbiąca, śpiewająca i rzucająca blesk na sząr 
ra życie swcich i obsych. Jedni muszą się trzy- 
mać bruku wiedeńskiego, bo tu mają warunki 
twórczości, init nie moga odlecieć do Ojczy- 
any, bo brak im mocnych skrzydeł. 

Cichy, skromny. wiecznie pogodny i wiecz- 
nie uśmiechnięty autor „Gołębnika', skrył 
się — jak ongi jego ojciec — w zacisznym, 
pelnym kwiatów i drzew Hietzingu i tam — jak 
ptak niebieski żyjąc prawie rosą — tworzy 
piosenki i pracuje nad nowemi sztukami, w. któ- 
rych znowu będzie dużo słońca, pogody, szczę- 
ścia. : 

Tadeusz Rittner wszedł obecnie w okros naj- 
bumiejszego rozwoju i pisze jakby w gorączce 
dramaty i powieści, rozchwytywane wlot po 
śch ukazaniu się. 

Roman Łewandowski pozostal wiemym swej 
muzie, lecz krewki jego temperament szuka 
poza twórcześcią artystyczną, wyładowania się 
w pracy spełocznej. Prócz tego reprezentuja 
e plastyczne zaszczytnie Hochman i Gott- 

Słynny pieśniarz Lierhammer, który niegdyś 
był w ciągłej wedrówce i któremu wojna odcię- 
ła powrót do Anglji, osiadł na stałe w Wiedniu 
4 tu Kształci newe pokolenia; nie sieąpi jednak 
e»aru swych pieśni i chętnie bierze udział we 
wszystkich wieczorach i koncertach połskich. 
. Jadwiga Dębicka, zaangażowana na stałe do 
epery ludowej, stała sią ulubienica Wiedeńczy- 
ków a chlubą opery państwowej jest Bauer-Pi- 
lecka. 

Tak więc polska brać artystyczna niesie na 
ebczyźnie sztandar sztuki wysoko i rodakom 
wpiększa życie. A rodaków tych już tak małoi 
Pozostała tylko wysepka polskości przy Renn- 
wegu, gdzie ćawniej było ministerstwo polskie 
a dziś mieści się poselstwo. Gmach ten kryje 
w sobie drogie dla nas wspomnienia., Urzędo- 
wali w niem nasi ministrowie-rodacy. Poczet 
keh otwiera Ziemiałkowski a zamyka Gałecki. 
z dzis — rezyduje w nin poseł Rzeczypłospoji- 
tej poiskiej! 

Już trzeci rok biegnie od przewrotu dzicjo- 
wego, a jednak chwilami wydaje sie. jakby to 
był sen tylko. iż jest Polska! Wolna, niepodle- 
gła, suwerenna! 

I Wiedeń przedstawia się dziś w innem o0- 
świetlemiu. Obce miasto! A przecież tyle w nim 
naszego życia zostało, tyle młodych pokoleń 
garnęło się tu do przybytków wiodzy i sztuki, 
tyle kości polskich spoczęło na jego cmenta- 
rzach, ż9 na tych pamiiątkach, które są rozsia- 
no po Wiedniu, możemy odczytać bolesną. 
krwawą a wkońcu triumfalną histerję naszego 
narodu. 

I dlatego te pamiątki będą dla nas drogie. 
i alatega Wiedeń ma dla mnie urok ł dlatego 
ieznam go ze smutnem uczuciam. 

_. Już jadę. Jeszcze raz rzucam tęskny wzrok 


ra miasto. Widzę jeszcze kontury wieży Św. 
Szczepana. Pewoli zaciera się wszystko i ginie 
w mgle — jak życie minione. 

A Stanisław Fałat. 


Budog 

Bę ają? (Bale ‘ej 4 kpi mig 

GERI WSÓSU © RIKROGIE, 

Kraków, 21 czarwca. 

Mimo ciężkich warunków życia, Kraków nie 
zapomina o swojej wielkiej roti ogniska kultury 
i sztuki pclskiej. Dowodem tego jest fakt, świad 
czący o żywotności kulturalnej naszego miasta, 
że w obecnej chwili Kraków rzuca iniejatywe 
budowy gmachu Muzeum narodowego, który 
ma być zarazem pomnikiem przeżytych wiel- 
kich chwil odzyskania niepodległości. Myśl bu- 
dowy Muzeum sięga. swemi początkami dość od- 
lrgłej przeszłcści, ale dopiero onegdaj weszła 
ong na tory zrealizowania. 


Celom zaznajomienia sie z projektem i powo- 
lania kozdtetu budowy Muzeum narodowego w 


zebranie cbywatelskie, które przy bardzo licz- 
mym współudziale przedstawieicli świata kultu- 
ralno-oświawtewego paszógo miasta, odbyło się 
w niedzielę w sali Rady miejskiej. Zebranie 72- 
gail prezydent Federowicz, który powitał 
zgromadzenych, zaznaczając, że sam projekt 
był już przedmiotem szczogółowych obrad, roz- 
wijających sie w gronie inicjatorów. 

Następnie rektor dr Estreich er wskazał, 
ż6 budowa gmachu Muzeum ma być równocze- 
śnie budową pomnika odzyskania wolności, — 
W projekcie łączą się dwio myśli. Przeżyliśmy 
wieikie chwile cdzyskania niepodległości, a fakt 
stał się żywym dzięki zasłudze przeszłych poko- 
leń, które dostarczyły ludzi wielkich myśli, zi- 
miarów i prądów. I dlatego też z myślą wysta- 
wienia pomnika wolmeści tułała się w sercach 
polskich myśl zrealizowania innego imperatywu 
narodowego, a mianowicie zapewnienia naszym 
pomnikom kultury zabezpieczenia. I tak pow- 
stał projekt budowy Muzeum, który. stając pod 
kasłera »przesałość przyszłości nanodu<, ma u- 
przystępnić szerokim warstwom skarby naszej 
kultury. 

Z kolei dr Z. Ebrenpreis przedstawił 
sposoby organizacji środków finansowych na 
budowe Muzeum. Projekt obejmuje pięć pawilo- 
nów. Z powodu jednak znacznych kosztów, po- 
wstała myśl zbudowania najpierw jednego par 
wilonu, którego koszta wyniosą 3U,000.000 Mkp. 
Celem zebrania powyższej sumy, ustanowiono 
tzy kategorje człenków, a mianowicie dożywo- 
tuich, to jest tych, którzy jednorazowo wpłacą 
wkładke perad 100.000 Mkp., rzeczywistych, 
którzy jednorazowo wpłacą wzwyż 10.000 Mknp.. 
oraz członków założycieli wspłerających, któ- 
rzy wpłacą wkładkę 1.000 Mkp. Możliwość ze- 
brania wspomnianej kwały. wymaganej do bu- 
dewy jednego pawilonu, jest tem wiekszą, gdy 
zważy się, że v samym Krakowie istnieje ponad 
30 banków i większych towarzystw akcyjnych; 
nadto instytucje finansowe przy zamknięciach 
bilansowych zazwyczaj pewne kwoty przezna- 
czają na cele rubliczne. Sumy te powinny obec- 
nie wpłynać na budowę Muzeum. Sam Kraków 
wreszcią posiada okeło 60,000 rodzin, z których 
przynajmniej prałowa może przyłączyć się do 
projektu bcdaj w roli ezłonków wspierających. 
Penadto do wspólnego dzieła powinno stanąć 
całe społeczeństwo, od kresów Małopolski aż po 
Gdańsk, od Wilna aż pe Karpaty, wszystkie 
związki i zawedy. Na projekt przeto nie należy 
patrzeć ze sceptycyzmem. 

Następnio prof. dr Szyszko-Bohusz 
przedstawił plan architektoniczny przyszłego 
Muzeum. Gmach ma stanąć u wyłetu ul. Wol- 
skiej na Błoniach W tym celu gmina ofiarowa- 
ła parcele z gruntów pofortyfikacyjnych, która, 
idące od Wenecji. przecina ulicę Wolską, a na- 
stępnie, przeszeułszy ulicą Smoleńsk, jdzie ró- 
wmolegle do ulicy Retoryka. Całość budowy 
rozpada się na pięć pawilonów. Jeden z pawiło- 
nów stanie po prawej stronie ulicy Wolskiej 
1 będzie to gmach mniejszy, w którym znajdzie 
pomieszczerie administracja Muzeum, oraz sale 
na wystawy perjodyczne. Większy gmaxh. mie- 
szczący właściwe Muzeum, stanie po stronie le- 
wej ulicy Wolskiej. W dalszera przedłużeniu. 
poza ulicą Smoleńsk. wzniosą się jeszcze trzy 
pawilony. Oba gmachy po bokach ulicy Wol- 
skiej będą zwrócone do niej frontami. Nad sama 
ulicą wzniesie się łuk triumfalny, połączony ko- 
lumnadą z oboma gmachami. Również kolum- 
nada pełączy gmach w obu stronach ulicy Smo- 
leńsk, Wskutek tego linja tramwajowa, biegną- 
ca obecnie przez ulicę Wolską, zostanie zniesio- 
na, a mowa linja zostanie wybudowaną przez ul. 
Jabłonowskich, oraz Wenecje, eweniualnie 
przez ulicę Krupniczą, oraz Aleję Mickiewicza. 
W dalszem przedłużeniu ulicy Wolskiej będą 
rezchodziły się dwie aleje. z których jeduą be- 
dzie dzisiejsza Aleja Trzeciego Maja, druga zaś 
będzie biegnąć przez Błonia ku Rudawie. 

W trakcio swego referatu prof. Szyszko- 
Bchusz przedłeżył plany architektoniczne, na 
podstawie których zaznajemii zebranych ze 
szczegółami budowy. pnw 

Po tych referaiach zabrał głos prezes Akade- 
wji Umiejętności, dr Morawski. który za- 
znaczył, że rad projektem nie powinno się roz- 
wijać dyskusji, ponicważ zapewnie trafił on 
wszystkim do serca. Musimy mieć twarza zwró- 
ceno naprzód, ale nie wolno nam zapomnieć 
o wielkiej bezdownej, którą jest nasza prze- 
szłość, a która mas nastrajała i krzepiła ducha 
naszego, do wielkich przeżyć i trudów. Za Kra. 
kawem stoi pomnik tragicznej chwili Polski. 
kcepiac Kościuszki, niech nanrzeciw niego stanie 
pomnik wielkiej jasności. Celem zrealizowania 
naszego projektu nie bedziemy wvzvskiwać rzą- 
du, ale zbudujsmy nasz pomnik wolności wła- 
snemi siłami i własnym porvwom serca. 

Wreszcie zabrał głos poseł dr Bobrowski, 
zaamaczając, że dziś, kiedy myśli sią jadvnie 
o szarym bycie, na skarby ducha zwraca sie ma- 
ło uwagi. Dlatego projekt budowy zasługuje na 
tum morętsze pomarcie. Popra go i szerokie ma- 
sy robotnicze. Mowca imieniem oreanizacyj ro- 
botniczych cświadcza, że robotnik w miarę sił 
pry z pomocą celem zrealizowania proje- 

tu. 

Po krótkich kilku jeszcze przemówieniach, 
prezydent Federowicz przedstawił następuży 
cą, przadstawicną przez rektora Estreichera, re 
zclueję. którą zebrani przyjęli wśród entuzja- 
stycznych ckłasków: 

Zebrani w duiu 19 czerwca w sali Rady miejskiej 
przedstawiciels wszystkich kół społeczeństwa u- 
chwalają jedr:cmyślnie następującą rczalucję: 

»Celem uczczenia wiekopomnego fafmu, jaki da- 
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ai było przeżyć naszemu pokolenin, faktu, rapeł- 
niającego dumą i radością serca nasze, to jest fak- 
tu odzyskania niepodległości państwowej przez na- 
dór polski. należy przystąpić do jego upamiętnienia 

w sposób mcrumentalny, wieczyście trwały. Jako 
spcsćb takiego upamiętuienia uważają zebrani za 
rzecz najtrafniejszą wystawienie »Poninika Wolno- 
ście w formie gmachu, któryby pomieścił w sobie 
zbiory Muzerm Narodowego, będące najznakomit- 
szą w całej Pelsce skarbnica naszej kultury i sztu- 
ki, wyrazem wiclkiej naszej przeszłości, dowodem 
naszej żywctności, zarówno w czasach potęgi, jak 
w okresach ucisku ze strony mocarstw zaborczych. 

Wystawienie takiego »lomuika Wolmoście uwa- 
t żają zebrani, jako oebowiązek naradu polskiego 
i zwracają się de wszystkich jego kół, wzywając 
je do współpracy w tun wielkiem dzizle, które po- 
winno być csiągnięte pod hasłem: »Narsd sobiee. 

Wkońcu reduktor Grzywiński przedstawił 
plan zorganizowania komitetu budowy Muzeum. 
Komitet składa się z trzech sekcyj: budowlanej, 
skarbowej i propagandy. Do komitetu na niedziel- 
nem zebraniu został powołany, jako prezes, J. K, 
Fcderowiez, prezydent miasta Krakowa. Wicepre- 
zesi: Jan Goctz-Okocimski, prezes polskiej Akade- 
mi Umiejętności dr Kaz. Morawski i Edward Ra- 

czyński, prezes Towarzystwa sztuk pięknych w 

Krakowie. Jeneraluy sekretarz: redaktor Jan Grzy- 
wiński. Do wydziału wykonawczego: przewodniczą- 
cy: prazes komitetu, zastępca: wiceprezydent mia- 
sta Karol Rolle, członkowie: dr Rudolf Beres, se- 
kretsrz Izby handiowo-przemysłowej profesor dr 
A Szyszko Rekusz, kierownik restauracji Wawelu, 
adwokat dr Zygmunt Ehrenpreis, rad. Jan Grzywiń- 

ski, dr Stefan Komornicki, kustosz Muzeum Czarto- 

ryskich, dr Feliks Kopera, dyrektor Muzemu Naro- 
dewego, radca Ostrowski Witold. 

Sekcja budawiana: członkowie: prof. A. Szysz- 
ko-Bohusz, dyr. dr Kopera Feliks, dr Komornieki 
Stefan, radca Lepszy Leonard, wiceprazydent mia- 
sta Krakowa Sare Józef, r. m. Oplustil iarchitckt 
Stryjeński Tadeusz. 

Sekeja skarbowa: członkowie: dyr. Armółowicz, 
dyr. dr Bauda K., dyr. Bednarski, dr Beras R., dyr. 
Bicżeński, dyr. Dedżycki, dr Drobner Józef, adwo- 
kat dr Ehrenpreis, dyr. Filippi, dyr. Dwernicki, Jan 
Geetz-Okocimski, dyr. Krzetuski, dyr. Lewandow- 
ski Karol, dyr. Unger, dyr. Walczak. 

Sekcja propagandy: Badeni St. H., dyr. Battaglia 
R., red. dr Beaupre A., poseł dr Bobrowski E., ks. 
kanonik Caputa, redaktor Chmurkowski S., red. 
Dabrowski M., prof. Dabrowski M., Emilowicz, re- 
ktor uniw. Jagiell. dr Estreicher, p. Fraenkel H., 
rektor Akademji sztuk pięknych Gałęzowski J., 
redaktor Haeeker E., rektor Akademji górniczej dr 
Hoborski, Jasieński F., ród. Konopiński, r. m. Ko- 
sobycki P., prezes Stow. rękodzielinczych. r. m. Ku- 
talski, dr Kurnzek H., dyr. dr Lang M., red. Matya- 
sik, dr Morelowski, prof. dr Mycielski J., r. dr Mucz- 
kowski, rektor uniw. Jag. dr Now:.k J., prof. No- 
walk St., dr Nieć, prezes kongregacji kupieckiej, r. 
Ostrowski W., prof. Owiński, wiceprezes Rose M., 
adwokat dr Rowiński, dyr. Rosiński R., p. Rimmler, 
prof. Rymar, poseł red. Rączkowski J., p. Serczyk 
prof. Sikora, dr Schneider L., rejent dr Starzewski 
T., dyr. Stefczyk, Tetmajer W., dyr. Trzciński T., 
prezes Wajda, ks. kanonik Wądalny, prof. Weiner, 
p. Wielgus P, p. Wojas Fr., prof. Weiss W., p. 
p. Wolkowski St., Waśkowskł Ant., sekretarz Tow. 
sztuk, red. Woyczyński. Nadto miejsca zarezerwo- 
wane: dla delegata Naczelnika państwa, dla delegi 
ta książęco-liskupiego, dla delegata wojskowości, 
dla delegata ministersuya kultury i sztuki, dia de- 
legata mirdsterstwa robót publicznych, dla delegata 

ady sztuki, dla delegate Akademii sztuk pięsmych, 
dia delegata Koła architektów, dik delegata Koła 
architektów, dla delegata Tow. nauczycieli szkół 
wyższych, dla delegata słuchaczów uniwersytetu 
Jagiellcńskiego, dla adegata słuchaczów Akademii 
sztuk pięknych. — Sekcje mają prawo kooptacji. 
Wreszcie pvolano szereg osobistości na członków 
kemitetu obywatelskiego. Ogłoszenie tych nazwisk 
rastąpi po skcmplctowanią w najbliższym czasie, 
aran z odezwą komitetu. 

Na niedzicinom zebraniu wpłacili wpisowe jako 
człenkowie założyciela Muzoum Narodowego w Kra- 
kowie pp.: jako członkowie założyciela dożywotni: 
Zdzisław Tarnowski 209.300 mk.; Dom handlowy Fr. 
Wojas Kraków 150.000 mk.; Dr Rudolf Beres 100.000 
mk.; Burtan Stanisław 100.500 mk.; prezydent miasta 
J. K. Federowicz 100.090 mi; Poleński Gustaw 100.000 
nik. dyrektor Hudolt Rosiński 100100 mk.; Bank 
Zwiąsku spółek zarubkowych w Krakowie 80.900 miłe, 
jeko pierwsza rata wpisowego; Polska spółka ake. 
>Pharma« 10000 mk ++ pierwszą ratę wpisu. Jake 
członkowie założyciele rzezzywiści pp.: Dr Zygmunt i 
Jadwiga Ebrenprcisowia 50.900 mk.: Drobner Stani- 
sław 10.200 mk.; Drobnerowie Józefowie 10.000 mk.; 
dvr. dr Dwernicki 10.000 mk.; Ferberowie Edwardo- 
wie 10.000 mk.; inż. Uliński Tadeusz 10.0600 mk.; Ja- 
sieński Feliks 10.999 mk; Korpus <licerski 20 puiku 
piechoty 10.000 rak.; Langowie Marjanowie 10.000 mk; 
prof. Łepkowski Winreniy 19.900 mk.; prezes Akade- 
mji Umiejętności dr Kazimierz Morawski 30.000 mk.; 
dr Morelowski Marjan 16.000 mk.; rektor Uniw. Jag. 
dr Nowak Juljan 10.%:) mk.; Sobolewska Mirosława 
10.060 mk.; Sobciewski Witold 10.000 mk.; prof. Sta- 
chiewiez Piotr 10.900 mk.; prof. Stryjeński Tadeusz 
1C6C0 mk.; Wolkowski Karol 10.000 mk.; X. Y. (bez- 
mienny) 10.00% mk. Nadto p. Loewenteld, właściciel 
Ctrzanowa zdsklarował swój wpis na, członka zaloty- 
čela w wysokości 10 procent ogólnej reumy » pływa 
jącej z wpisów. do wysokości jednega miljona, marek, 
jako swego wpisowego. Razem złożuno na niedziel- 


nem zebraniu 2,120.000 mk. =- . 

Skarbnikiem komitetu jest Miejski Zakład Kredyto- 
wy w Krakowie (pałace Spiski) dyrektor dr T. Dwer- 
nick). 

Wpisy na człorków założycieli Muzeum  Narodo- 
wego w Krakowie przyjmuje skarbnik komitetu, kan- 
czlarja Muzenm Nr rodowego. Sekretarjat przzydjalny 
w magistracia i adminis'racjs pism w Krakowie. 

Ponieważ nazwiska członków założycieli będą utrwa- 
tone na ścianach pawiłoaów muzsalnych, osoby uad- 
syłejące wpisowe 5rzekitza'm, „reclrą dla ułatwienia 
amideneji, podac wyraźnie swój zawód i raiejscowość 
pobytu. 


Wpisowe na członka założyczia Muzeum Narodo- 


wero w Krakowie wynosi: 1) członek założycie] do- 
żywotni — od 100.96 mk. wzwyż; 3) ezłenek zało- 
zyciei rzeczywisty — od 10.000 mk. wzwyż; 3) czło- 


nek założyciel wspierający — 1000 mk. 


Wojewódzki zjazd 
pratogników peństo, w Krakowie. 
Kraków, 21 czerwca. 

W niedzielę przez cały dzień toczyły się w 
sali Rady miejskiej obrady wojawódzkiego 
z'szdu pracowników państwowych wszystkich 
kategoryj. W zjeździe wzięli udział delegaci 
całej zachodniej Malopolski. Nadto przybyli 
również pp. Ciembroniewiez i Framia imieniem 
delegacji warszawiskiej. Zebranie zagaił wice- 
prezes Związku Zrzeszeń dr prof. Krajewski, 
witająe tak licznie obesłany Zjazd. Następnie 
wśród niezwykłego entuzjazmu złożono hołd 
bchaterem górnośląskim. 

W czasie obrad, które toczyły się rano i pc- 
qełudniu, wypowiedziano szereg referatów, o- 
mawiających najważniejsze kwestje, tyczące się 
waruwków pracy i płacy: pracowników państwo- 
wych. Między innemi omawiano (ref. dr Górka) 
sprawę pragmatziki służbogpęj oraz niedomaga- 
ria urzędowego projektu stagutu emerytalnego. 


Wysunięto szereg postulatów urzędników i 
niższych funkejonarjuszów, domagając sie mię 
dzy innemi podwójnego poliezenia lat stużby w 
czasie wcjny. 

Nzeroka dyskusją rozwinela się nad sprawą 
zorganizowania wszystkich pracowników pu- 
biieznych w jeden siiny związek, obejmujący 
tak wcjewództwo krakowskie. jak i wszystkie 
inne wcjewództwa całej Rzeczypospolitej. Ob- 
szerny referat w tej sprawie wygłosił p. Kujaw- 
Ski. Następnie uchwalono jednomyślni: nastę: 
pującą rezelucję: 

»Tułczenie obecne wszystkich pracowników 
państwcwych należy do najbardziej upośledzo- 
rych w stosunku do innych warstw społecz- 
nych, a powołane czynniki nie przedsiewzicły 
wimo licznych zabiegów, adpowiednich śred- 
ków de zapobieżenia tej nędzy. 

Zebrani widząc w stowarzyszeniu ogólnej 
organizacji jedyną ostoję obromy awoich inte- 
resów tak w stosunku do władz jak i podjęciw 
środków samopomoey (założenie Towarzystwa 
wzajemnych ubezpieczeń, Kasa chorych bude- 
wa osiedli, fundusze stypendyjne, zapomogo- 
we, posagcwe itd.) wzywają wszygtkich kol- 
gów i kcleżanki do sulidarnzgo i karnego sku- 
pienia się ckoło wojewódzkicgo Zwiącku Zrze 
szeń pracowników publicznych w Krakowie, 
de utwcrzenia bezzwłecznego kół powiatowych, 
dwałogieznie do organizacji krakowskiej na ob- 
szarze województwa. Zgromadzenie poleca złe- 
żyć na powyższe cełe organizacyjne jako jedno- 
rażowy datek, obowiązujący każdego pracowni 
ka w kwocie 100—59 mp. do dniw 10 lipca br. 
Zebrani wzywają Zarząd Związku Zrzeszeń do 
bozzwłk cznego opracowania statutn w porazit- 
meniu y warszawikiem Stowarzyszeniem urzę- 
dników państwowych, obejmującego organiza- 
cję wszystkich pracowników publicznych w ra- 
mach wcjewództiw na obszarze całej Rzeczy: 
pí epoliieje. 

W dalszym ciągu rozwintla się obszamma dy- 
skusja, w której zabierali głos liczni dełegaci 
7 prowincji, stwżendzając, że położenie finanse- 
we pracowników państwowych należy do naj 
bandziej upośledzonych. Zadano od wladz 
spełnienia słusznych postulatów, czyniąc rząd 
cdpowiedzialnym za ewentualne następstwa sto- 
s:mków, jakie powstają wskutek niczacpiako- 
wania się pracawnikami publicznymi 
PUPH m. 


EA RBOGNEKRA. 
Kraków, 20 czerwca. 
MINISTER STECZKOWSKI I POSEŁ KORFANTY 
W KRAKOWIE. W ni>lzielę bawił w naszem mieście 
kierownik powstania górnoślaskiego p. Korfanty. 
Nadto przybył da Krakowa mimsuar  Steczkowski, 
który w niedzielę w nocy odjechał do Warszawy. 
DWAJ BYLI DYREKTOROWIE POLICJI KRA- 
KOWSKIEJ dr Flataa i p. Hroszkiewicz .— jak nam 
telsfonują z Warszawy — zanianowaui zostali na- 
ezclnikami wydziałów w ministerstwie spraw we 
wnętrznych. 


FRZYJAZD DO KRAKOWA POLSKIEGO KON- 
SULA Z MARSYLJI. W najbliższych dniach przy- 
jeżdża do naszego miasta polski jeneralny konsul 
w Marsylji, dr Nieduszyński. Konsul przyjedzie ce- 
lem udzielenia tutejszym sferom handlowym infor- 
macyj co do stosunków handlowych w południowej 
Francji i kolenjach francuskich w Marsylji. Dr Nie- 
Guszyński hędzie urzędował w gmachu krakowskiej 
Izby kandlowo przemysłowej przy ul. Długiej. 

TRAGICZNA ŚMIERĆ LOTNIKA. Wezoraj o godz. 
4% po południu na lotniska rakowickiem w Krako- 
wie spadł z aparatu włoskiego »Baviils« jaden z naj- 
lepszych lotników polskich ppor. Jan Wyrzykowski i 
pcniosł śmierć na miejscu, 


DEKGRACJA VI-TEJ DYWIZJI PIECHOTY. 
W miedzielę o gcdzinie 8 i pół rano odbyła się na 
Błoniach krakewskich uroczystość nadania ofice- 
rem i żołnierzom VI. dywizji piechoty krzyża wale- 
cznych. Na uroczystość przybyli imieniem miasta: 
prezydent Vederoiwcz, wieepr. Rolle, starosta Ko- 
walikowski, jen. Tronyo z misją francuska, jenerał 
Szeptycki, Osiński, Kostecki, oraz korpus oficerski, 
W czworobyku, utworzonym z oddziałów wojsko- 
wych: bacmu 2U p. p, 6 Laonu saperów, szkoły pod- 
oficerskiej, 8 pułku ułanów, baonu 6 pułku artyle- 
rji polowej i Łacnu VI. dywizji, wzniesiono ołtarz, 
otek którego miejsce zajęła orkiestra lotnicza. Po 
odprawicenej mszy imieniem miasta w serdecznych 
słowach przemćwił prezydent Federowicz, witając 
otrcńców cjczyzny i składając im hołd. Po odczy- 
taniu rozkazu dziennego o odznaczeniu żołnierzy, 
jemerał Szeptycki udekorował ustawionych w sze- 
reg żełnierzy i oficerów, zawieszając im na pier- 
siach krzyże waleczności, które otrzymało około 
500 żołnisrzy i oficerów. Krzyżem » Virtuti militari« 
ztstali udekerawani: podpułk. Muszyński, por. Tab- 
kowski, por. Kaczmarski (i krzyżem waleczności), 
sierżant Puźuiak, plutonowi Mostalski, Chrobak 
i Chrząszez. 

Następmie orkiestra odegrała hymn narodowy, 
poczem odbyła się defilada oddziałów wojskowych 
przed jeneralicją. 

NOWE ZBIORY SZTUKI DLA KRAKOWA. 
Znany zbieracz dzieł sztuki, p. Erazm Barącz, st. 
radca górniczy w Wieliczce, jak się dowiadujemy, 
ofiarował gminie miasta Krakowa swoje bardzo Cem 
wych dzieł graficznych, stylowych mebli, dywa- 
ne zbiory. Składają się ona z licznych wartościo- 
nów wschodnich, pasów, makat, broui i znacznej 
billjoteki. Zbory te posiadają bcezeenmą wartość. 
Hcjny ofiaredawca kładzia jednak jako warunek, 
ły gmina miasta Krakowa zpewniła jego zbiorom 
należytą opiekę, umieszczając je w odpowiedniem 
aniejscu. Jak się dowiadujemy, na pomieszczenie 
zbiorów gmina przeznaczyła budynek na roga uli- 
cy Karmelickiej i Siemiradzkiego (dawna szwalnia 
K. B. K.). Fo odpowiedniach adaptacjach budyn- 
ku, zbiory bętdą mogły być tam umieszczone z po- 
czątkiem listopada b. r. i wtedy bedą dostępme dla 
publiczności P. Parącz zastrzegł sobie jednak w 
tymsamym budynku skromne mieszkanie. Jest to 
jedyne zastrzeżenie, jakie ofiarodawca poczynił co 
do swojej osoby, oddające cenne zbiory gminie mia- 
sta Krakowa. 

SMUTNE LOSY WOZU DRZYMAŁY. Jak 
wiadome, cenna pamiątka bohaterskiego zma- 
gania się Poznańczyków z zadorcami pruskimi, 
wóz Drzymały, ustawiony przed laty w Rem- 
dlu, zestał następnie przeniesiony na dzie'lzi- 
niee wawelski, gdzie go umieszczomo chwilo- 
wo kelo budynku poszpitalnego. Wóz pozosta- 
wicny na otwartem miejscu į bez opieki, niszczy 
się wskutek deszczów. a nadto stał się łupem 
ludzi, nie rozumiejących jego wartości narodo- 
wej. którzy kradną żelaziwo i podzczególne czę- 
ści tej cennej pamiątki. 

Wobec tego dyrekcja krakowskiego Muzeum 
Narodowego zwróciła się do Muzeum poznań- 
skiego z propozycją zakupienia wozu, Gdy jer 
duak muzeum poznańskie z powodu braku miej- 


Graia, 22 czerwca 1921. 
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sca dało na tę propozycję odpiwiadź odmowną, 
zarząd tutejszego muzeum zwrócił się z tym sa- 
mym prejektem do urzędu osadniczego w Po: 
ziianiu. Jeżeli jednak j stąd nadejdzie odpo- 
wiedź cdmowna, zarząd Muzsum. jak się dowia- 
dnjemy, wysawi wóz Drzymały na publiczną 
licytację. Fundusz, uzyskany z tej sprzedaży, 
zostanie przeznaczony na zakupno do Muzcum 
Narodcwego dzieła, która sią zapisze jako dar 
anonimowego ofiarodawcy wozu Drzymały. 

Fakt powyższy jaskrawo ilustrują w jaki 
*posób szannje się n nas pamiątki narodowe. 
Jest przedcwszystkiem przykrą rzeczą że się 
dopuściło aż do ostateczności, zmuszającej do 
wystawienia wozu na licytację. Tę cenną pa- 
miątkę powinno się było umieścić w osobnym 
bidynku, a nie zostawiać na otwartem miej- 
seu. Z drugiej strony Kraków powinien uszane- 
wać fakt, że jego opiece powiarzeno wóz Deyv- 
mały, a temsamem dołożyć wszelkich starań 
aby eię go nie pozbywać. 

DALSZE CEGIEŁKI WAWELSKIE ufundowali 
Bi4-tą Szpital wojskowy w Bielsku, 315-tą Gimna 
zjum Związku zawodow. nauczycielstwa polskieh szk. 
śiedmsh w Warszawie, 316-tą [IŁ dywizjon żandarn. 
polowej, Groduo, 317-t4 Od wychowańców wyższ:i 
szkoły handlowej Kronenberga w Warszawie, 316 
Dd profesorow wyż3sej szkoły handlowej Kre 
berga w Warazawia 3i9-ty Warszawskia Towar, 
stwo nbezpiaszeń, 329-13 Oficzrowie i szeregowi pui 
ku wojsk kolejowych Nr 1 Bonarka, $21-szą Józef | 
Joanna Padewscy ze Lwowa, 822-ga Oficerowie kor- 
pusu szdziowskiego okr. jen. Kraków, 3528-cią Ka- 
mienzołomy miast galicyjski:n, 824, 225, 326 i 82/-mą 
Polskie Towarzystwo Handlowe S. A. Kraków. 328- 
mą Dr Tadeusz Bednarski Kraków, 329-tą4 Spóałkz 
skcyjną »Tłocznia< Warszawa, wpłacając pe 30.00: 
warek za cegiełkę. 

ZBIÓRKA FANYÓW NA LOTERIJĘ POLSKIu0 
BIAŁEGO KRZYŻA, W porozumienia z Kougregucja 
kupiecką i Związkizm kupców kolenjalnych udbędzia 
się dnia 21 i £2 ezmerwca zbiórka funtów na loierje 
rolskiego Białego Krzyżs, Zbierać będą pania opa- 
tzone legitymacją P. B. K. i Kong. Kup Zarzad Fel- 
tkiego Białozo Krzyża zwraca sią do panów kupców 
z gorącym apelem o skutzezne poparcia i przygotowa- 
nie fantow. 

ZBIÓRKA NA KOLONJĘ LECZNICZĄ DŁA 
DZIECI W RABCE. Za zezwoleniem władz miej- 
skich odbędzia się w tym tygodniu w dniach 23 
i 24, to jest we czwartek i piątek, zbiórka uliczna. 
oraz w kawiarniach i rertauracjach na rzecz kolo 
nii leemniczoj w Rabce dla sierót. Qd wydatnośu 
ztiórki zależeć będzie liczba dzieci, która będą mo- 
gły być przyjęte do kolonji, a że zgłoszeń dzieci 
cherych i istctnie gwałtownie potrzebujących po- 
mocy i leczenia jest ilość znaczna, komitet połwa 
gtrąco zbićrkę cpiece i względom publiczności. — 
C'ęść promiantów dla kolonji dostarczyła misja 
amerykońtka, żywiąca dzieci, część zaś minister. 
stwo zdrowia. 

DELEGACJA BOLSZEWICKA W KRAKOWIE 
Jak jnż denosiliśmy, przybyła do Krakowa delegacja 
belszewieka, celem rapairjacji jeńców bolszewickich. 
Delegacja w niedzielą zwiedziła zabytki naszego 
miasta. Na Wawelu spotkała ona wycieczkę dziew. 
cząt z Płocka, które zostały obdarzone przez deiego- 
tów bolszzwiekich kwiatami. 

POŚWIĘCENIE PRZYSTANI ARAD, ZWIĄZKU 
SPORTOWEGO. W niedziel; o godzinie 11 przed po- 
łudniem odbyło sią uroczysta poświązenie budynku i 
przystami wioślarskiej, połączona z chrztem nowej fo 
dzi akademickiego Związku sportowego przy uk 
Zwierzynieckiej 43 w Krakowie. Na uroczystość przys 
kyli imienism miasta wiecpr. Rolle, następnie prore- 
ktor Uniw. Jagiell. hs. Sieniatycki, prof. Akad. gómi- 
czej inż. Drnhniak, prezes Uddziała  wioślarskiego 
dokola krakowskiego inż. Jaszszurowski f eigai 
poznańskiego oddziału wibślarskiego »Tryton«. Nad- 
ta przybyli licznie zay.oszeni poście, Aku poświęce- 
nia dokoni! prorektor ks. Sieniarycki, który następnie 
złożył Związkowi żyezenia pomyślnego rozwoju. Na 
stępnie przemowił wiecprcz. Rolle, witając imieniem 
miasta nową placówkę polskizgo sportu, poezem od: 


dział wioślarski Sokoła wrązzył akul. Związkowi 
wioślarskiemu plakiatą na dużej tary, na które 


widniały piskvie wykonane godła wioślarzy, Z kolei 
zabrał głos prezes Zwiazku sportowego dr Goetel, 
ktory w swem przemówieniu podziękował za przyby- 
cia licznie zebranym gośsiym oraz wskszał ma cele 
sportu wioślarskiego. 

Równocześnie inż. Drobniak dokonał aktu chrztu 
łodzi, której nadano nazwą »Bacharie. Dwie inze ło 
dzie nazwano »Baltyk« i əDudzive. 


POŚWIĘCENIE PARKU KAT. MŁODZIEŻY RĘ- 
KODZIELNICZEJ. Onegilaj o godzinie 6 po południu 
cdbyła się na Błoniach prawie u stóp kopca Kościuszki 
uroczystość poświęcenia parku sportowego kat. mło- 
dzieży rękodzizlniczej i przemysłowej, Poświęcenia 
dckonał ks. biskup Sapieha w cbezności jen. Szepty- 
ckiego i ienaralicji, proz, Federowicza, wicepr. Rol- 
lego, starosty Kowalikowskiego i zaproszonych go- 
ści. 

Park zajmuja około 5 morgów pola i zaopatrzony 
jest we wszelkie przyrządy gimnastyczne i sportowe. 

Pierwszy przemówił prazes Związku kat. uczniów 
rękodz. ks. Kuznowi?z, następnie prez. Federawicz, 


który zaznaczył, że gminą zaws%a chętnie poprze 
każdą akrję, zmiarzająrą do sStworzznia młodzieży 


miejsca rozrywkowego. Na zakończenie odbyły się 
produkcje gimnastyczne. 


W SPRAWIE REKWIZYCYJ NA RZECZ WOJSKA 
Magistrat na podstawie reskryptu M. 3. Wojsk. ko- 
inunikuie co nastąpuj:: Pierwszą instweją w pra- 
wach rekwizycyjnych jest Iatandontura O. G. która 
też likwiduje wszystkia rekwizveje pokcyte formal- 
nymi kwitami rekwizysyjnomi. Wszystkie skargi i 
zażalenia w sprawach rekwizycyjnych winny wplywać 
do ckręgowej komisji rekwizycyjnej przez. Intanden: 
turę. Gdy brak jest formalnzgo kwitu rekwizycyjnego 
winna strona podać możliwie dokładnie oddział woj» 
skowy, który revwizycją przeprowadził. W przeciw- 
nym bowiem razie nie można przeprowadzić docho- 
dzeń. Fakty rckwizycyj należy starać się stwierdzić 
wiarygoduemi duwydami, jak np. protokołem Komisji 
szacunkowej, urzydującej na zasad sia ustawy z 19 ma- 
ja 4919, protokołnm gminnym, którego treść potwier- 
drona została przez starostwo Itp 

OLHOWIĄZKOWA REJESTRACJA KON. Magi- 
strat przypomina, że stosJwnia do zarządzenia mini- 
sterstwa spraw, wewn;trznych i ministerstwa epraw 
wojskonych odbywa sie w wydziale Va (oficyny II 
p. drzwi Nr 2) obowiasykowa rejestracja koni ete. w 
dmach od 20 do 28 czerwca br. włącznie w godzi: 
nach od 9 do 1 w południa i że na niezgłaszających 
się przewidziane są wysokie kary pieniężne. 

ZE SPRAW MIEJSKICH. W sobotę odbyło «ię po- 
siedzenie komisji adminis*oeyjnej pod przewadni- 
ctwem wiceprezydenta m. Sarego. Komisja przyjęła 
do wiadomoś:i złożone przzz r. m, Łuczkę sprawo- 
zdanie Komitetu dla kentroli nad funduszami admini- 
stracji akcyzy, który to Komitet w ostatnim tygo- 
dniu przeprowadził rewizję 9 urzędów akcyzowych. 
Komitet znałazł druki walorowe i kasę w zupełnem 
porządku, wyrażając zarządowi admiuistracji akcyzy 
uznanie. Następnie załatwiła komisja caly szereg 
spraw, dotyczących woinych Cd podatku składów 
win i wsdek w mieście Krakowie. 

Następnie poi przawodnietwem prezydenta m. Fe- 
derowicza odbyło się posiżdzenia komisji sdministra- 
cyjnej łącznie z sekcją arek, « skarbową dla 
sprawy zaprowadzenia w mieście Krakowie samoist. 
nych podatków spozywczych w miejice linjowegt 
podatku, który rząl zamierza jeszcze w bieżącym ro- 
ku znieść į miastu przzkazać, Obszerny referat | 
wnioski w tej sprawie przadstawił naczelnik admini: 
stracji akcyzy dr Zawadzki, które połączone eekcje 
po bardzo wyuzarpująsej dyskusji przyjęły. Sprawa, 
powyższa bęózie jeszcze rozpatrywaną na najbliższem 
posiedzeniu rady miasta. — s w 


Goda, 23 czerwca I3Ż1:: 


NOWE CENY PKĄDU ELEKTRYCZNEGO, Pod! 
przewodnistwem wieenreżydenta Sarcgo odbyło się 
posiedzenie komisji gazowo elektrycznej, na którzm 
przyjęto zankuięcie vachuukowe gazowni ża rok 1920. 
następnie ucuwalono przesłać regulamin głużbowy o- 
raz statut zaopatrzenia na starość robotników gazow- 
pi i clcktrowni łomite*owi. celem poczyniania zmian. 
Wskutek znacznej podwyżki cen węgla ustanowione 
nastąpującą taryf; za prąd: dla lokali 45 mk za J kwg. 
ula mieszkań 1 klatek zchodowvch prywatnych 30 
nk. za | kwg. dla motorów 26 mk. ta 1 kwę. Taryfa 
powyższa obswięzy wać pędzie od odczytów za czer- 
wiec, t. zn., że rachunki za sipiec wystawione badą 
już po podwyższonej tenia. Równoceeśnie podniesicnoa 
«zynsze elckiromierzy, taksy 7a zawieszenie clektro- 
mierzy, nalażyteść za powtórna połączenie o 100%. 

WYBÓR PREZYDENTA KRAK. GMINY ŻYDOW- 
KIEJ. Kada wyznaniowa krakowskiej gminy żydow- 
skiej po nuzupelniani jej reprezentantami strornictw 
ńoiąd w Radzie nie zastąpi'mych. dokonała w nie- 
dacie wybóru prezydenta gminy zydowskiej. Prezy- 
gentem wyhrans został ponownie dr Rafał Landan. 

KILKADZIESIĄT WAGONÓW TYTONIU NADEJ- 
DZIE DO KRAKOWA. Jak się dowiadujemy, onegdaj 


wyjochał 7 Krakowa do Gdańska dyrektor Meiji 
Sabryki tytoniu Zamorski, cełem podjęcia i przywie- 


ziona do Krakowa kilkudziesiąsia wagoaów tytoniu 
xóżnych gatunków, zakupianych przez zarząd wone- 
clu państwowego. 


KONFISKATA. Ostatni numer >Djablae został 
skonfiskowany za rysunek humorystyczny mna tle 


przesilenia ministerjalnagu. 

Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. Wznowicny atra- 
kcyjny poemat J, Zuławskiego »Kros | Psyches święci 
na naszej scenie ponowny eukees We czwartek 23 
£m, występuje p. olsza w świetuej komedji angiel-| 
skiej 2} ady Fre rjue 

Z TEATRU »EAGATELA«. »Pan Geldhab« z Miecz. 
Frenklem pojawi się dzisiaj pe raz ostatni wieczo- 
rem a następnie w niedzielę po poludniu. Jutro ij. 
re środę wejdziż na alisz Sehoenrana Porwanie Sa- 
0% również ze znakomitym artystą w głównej 
tehi. 


OPERETKA W »NOWOŚCIACH«. »Wróg kobicte 
grany heazie przez cały bieżący tydziań aż do nie- 


nzieli wlasznie. W przygotewańnu Krysia leśniczan: 
ana z p. Czermekówną w roli tytułowej. Reżyseruje 

. Latajaer-Lawiński. 

ZE SPORTU. Drug dzizń zawodów footkajlewych 
między Kispesti a Uracovią potwierdził przypuszcze- 
sie nasze, iż wynik zawodów tych przynieść maże 
miespicdzianką dla Grazov.i, I rzeszywiście zawody 
te przyniosły dość nizmiłą porażką dia biało czerwo- 
sych w stosunku 4 : 2 1.1) ua korzyś$ Kisposti. Już 
xynik sobotni „ozwalał przypuszczać, że Węgrzy do- 
bżą wszekich ustłowań, by rezaltat pierwszego dnia 
zawodow, 0:1 no ich miekorzyść, za wszelką cenę 
wyrównać. To też wczoraj ad samego początku ma- 
tchu widoczna była dążność w tym kierunku. We- 
grzy rozwineli grę. dawno niewidzianą w Krakowie, 
» tonpo tak błyskawiczne, iż Cracovia momentami 
iłorownaś nie była im w cianie, To też przemęczenie 
u nicktórych graczy Cracovii widoczne Lyło już przed 
5auzą. Przemeszenie to uwidocznił» się u nich jeszcze 
bardziej po panie, a niziyspozycja ich »speszyłac 
dajo się i filary Cracivii. Biało-czerwoni od tej chwili 
zaczęli grać nerwowa, a nawet 7a Nerwowo, "o UWI- 
deczniło się w foulach. Fo trzeciej i czwartej bra'nee 
„Węgrów znać silno starania do wyrównania tych 
punktów, lecz przemzczonmu napudowi Cracovii nie 
adajo się przebiż przez znakomitą obronę Węgrów. Za 
to Kisroch grala ponad wszelkie pochwały. Jnteli- 
gncja nies opuścił, ich nawet w momencie, kiedy 
tędzia kwestjonowuł im goala. Wszyscy prucze, bez 
wyjątku, znakomici. — Z Cracov wyróżnić należy 
3a mozolne usiłowania utrzymania gry na wysokim 
poziomie, lewą pomoce, środkowego napadu, obrońeow, 
również lewe skrzydło £ prawa pomoc zasługują na 
wzmiankę. , A 

Zawody prowad:il p. Ziemiański, słabo orjentując 
vig 

Tłumy publiczności, które wczoraj zjawiły się na 
znwodach, przekonać mogły zarząd Cracovii, iż kra 
kowska publicznośż footballuna żądoaa jest ujrzenia 
raeczywiścia pierwszyklasowych drużyn i że zaprosze- 
sie najteższych drużyn do Krakowa. nie przyniecie 
najmmejszych atrat materjalnych Klubowi. W kilka 
minut po Tozpuczącia matzhu zabrakło nawet biietów 
wstępu; zaczę*» wpnszzzaż publiczność na boisko za 
epłaią pieniężną przy drewiach wchodowych. Życzyć 
‘nalezaloby, by eiuzha Uilniowa przy drzwiach wcho- 
diwych zralnzl, się kardziej uprzejmą względem 
»utjiczności i używała więcej kulturaluych słow wo- 
fee matoletnich, $ 

ZABÓJSTWO Z POWODU ZAWIEDZIONEJ MILO- 
&CI. Przed trybunałom krakowskiego sądu okregowe- 
go toczyła się wczaraj tnzprawa przeciwko 22-letniej 
A6zelie Raszowskiej, nskaczonej o zabójstwo swego 
marzeczonegoa Jana, Małysza, ogrodnika u ks. Pijarów 
jw Krakowie. Zgodni? z aktem oskarżenia Kaszowska 
aeznaje, ż2 przyczyną jej czynu była zawiedziona mi- 
ość, Zawaria ona przed lwa lary znajomość z Ma- 
tyszeja. ktory aiehawem oświadszył się rodzicom o jej 
rękę, jakkolwiek wiedział o jej przeszłości. Z jej 
własnych bowiem ust Małysza dowisdział się, że jest 
ena matką dwojga nieśiubnych dziasi. Mimo to przy- 
rzekł, że sią z nią ożani. Powoli jednakowoż Małysz 
poczał hyć dla narzzcz»nej caraz chłodniejszy. Na jej 
nalegania, by się z nią ożzmił, odpowiadał odmownie, 
twierdząc, że ma zobowiązania wobec innej kobiet: 
która jest matką jego dzika., W stanie silncgo zde: 
merwowania postanowiła oskarżona rozmówić się z 
Alałyszam, a gdy tən zaproszony na dzień 10 kwiet- 
via b. r. do jei domu na Prądniku Czerwonym, nie 
rzyszedł, wyszła z domu z zamiarem cdszukania go. 


a a a, w o wa ‘a: 


ła 

o pewnym czasie spotkała Małysza, rozinowa jednak 
* nim odebrała jej wszeiką nadzieję ponownego ma- 
wiązunia stesuuku z narzeczonym. Udy wracali w 
kierunku doma as Prądniku, eskarzona próbowała 
ponownie przypomnieć Małyszowi jego przyrzeczenia. 
Gdy ten jednak siannwcza odmówił jej prośbom, wte 
ay poprosi go o 10) mk. a korzystając ze spo- 
sobności, ze Marysz cheac wyjąć portfel rozpiął palto, 
ugedziła go w pierś jego własnym rcyzorykicm, kio- 
ry zabraia wychodzą? z domu. W chwilę poten Ma- 
= zamarł wskutek przebi ua prawej komory serco- 

j 

W ezasie rozprawy świudkowia zeznali, że oskar- 
trna po dokonamu zbrodni usiłowała odebrać sobie 
sycie. Trybunał uwzgląlniając, że Kaszowska działała 
w chwil. afektu, ż? jest żywizialką starej matki, oraz 
matką pięcioletniego dziecka, a nadto, żę się do winy 
pizyziała, skazał ją na 14 miesięcy ciężkiego wię- 
Roa 2 cigmmnicą eo mizsiąc, wliczając w to areszt 

adczy. 

MORDERSTWO POD KRAKOWEM. Wczoraj póź- 
nym wieczorem chiegły miasto pogłoski, że w Bro- 
mowicach pod Krakrwem dokonano ohydnego mor- 
dcrstwa na osobie młodej, elegancko ubranej kol iety. 
bzczególów na razie brak; wiadomo jedynie, że mcr- 
dxustwa dokonane na ile rabunkcwem, ponieważ efia- 
ra mordu miała pozdejmowane pierścionki i powyry* 
wane kolezyki z uszu, Wygląd I ubranie varmordowa- 
mej wskazujc, że należała una do zamożucj siery spē- 
Jeczeństwa, 

KRWAWE WESELE. Z niedzieli na poniedziałek 
v nocy na weselu w Bronowieuch Wielkich koio Kra 
kowa zamordowany został gogpadurz Jan Zwoliński 
Morierstwa dopuścił się niejaki Wojeisch Wojtaszek 
który ndzrzy! Zwohó-kiego bagnetem w pierś. Bliz- 
wzo Szuzególy o powołan 1 okolieznośtaich, które 
towarzyszyły 1 rde: świ, przyniesie toczące SiĘ w tej 
sprawie śledztwo policyjna. 

FATALNY UPADEK, Wczoraj o godz. 374 po poł. 
wezwano pogotowie do krakowskiego urzędu mospo- 
«irczego, gdzie 42-lxinia robotnica Natalja Zielińska 
wadła tak fatalnie, że doznała złamania lewej raki. 
Fo udzisłenia pierwszej pom)cy odwieziono Zielińską 
do szpitalu św. Łazarza. 

ORRADZENIE »CICHEGO KĄCIKA« W nocy 2 
roboty na niedziel; niewyśłedźeni dotąd sprawcy 
dvkonali włamania do znanzj podmiejskiej mleczarni 
»Oichy karikas, Sprawcy wyłamali kraty żelazne w 
oknie i dostali się do wnętrza domu, poczem ograhih 
mleczarnię z zapasów żywnośsiowyćhi, przygotowa- 
uych ra niedziele. Zabrali bieliznę stołową i nakry- 
wia na kilkadziesiąt osób, 15 kop jaj, 20 kilo masła, 
azynki, oraz wiele innych prowjantów, wyrządzając 
właścicielowi p. 3lażejswi Pytłowi szkodę na prze- 
talo 60.000) ma:elz. Desto już drugi? z rzędu włamanie 
do wspomnianej mleczarni, gdyż przed rokiem cisami 


pruwdopodobme sprawcy — dotyche:a3 niewyśledze: |. 


mi — ograbili w ; "obuv sposób »Cichy kącike, 
(JLICHWA. Organa krakowskiego urzędu walki z 
tichwa wdrożyły dozaodzania przeciwko tirmie Schrei- 
bor przy ul. Forjanskiej, Firma ta za materje jedwab- 
me, sprowadzone w narea br. pubierała ceny skalku- 
łowane o 15) procert wyżej. 


Ka KOMUNIKATY i ZAWIADOMIENIA. 


SZ TOWARZYSTWA FILOZOFICZNEGO. Na wal. 
mem zgromadzeniu dnia 16 bm. wyorano nast. zarząd 
Towarzystwa: prof. dr Rubczqński, prezes, prof. dr 


NA W! 


Garbowski wiezpcez3s. dr Harassek, sekretarzy dr 
Wocilio skarbnik; wydzia: prof. de Heinrich, ke. | 
prot. Hortrński. ks. prof. dr Michalski, prof. dr Szysz- | 
kawski, dr Wasserozrz; komisją rewizyjna: prof. dr 
hrzyżanowski, prof. dr Kumaniaski. dr Zatogy; ko- 
misja redakcyjna: dr Hikopmajw A, dr Chmaj, dr 
Lardnuówna, 

Posiedzenie sekcji tocistycznej odbędzie się dnia 
21 bm. o godz. 6 w. (ul. św. A:my JŽ} Ks. prof. Hor- 
tyński będzie tłumaczył I objaśnia] Vizykę Arystote- 
lesa z komcuiarzem św. Tomasza, Wstęp walny. 

TOWARZYSTWO KRESÓW POŁUDNIOWYCH 
denosi nam, woba: leznych zapytan, że sprawą let- 
nitk na Orawie wcale się nie zajmuje i że sprawa 
ta leży wyłątenie w zakresie działania miejscowej 
spółki »Orawar. 

EGZAMINA PRYWATYSTÓW «dabędą tie w kra- 
kowskiej I szkołe reałrej w dniach 21 i 22 bm., egza- 
mina wsłępae dnia 30 tm. 


Z kraju i ze Świata. 


DZIENNIKARZE PANSTW NADBAŁTYCKICH W 
WARSZAWIE, Z Warszawy telefonują nam: Wezoraj 
o godz. 11'30 (rzel południem przybyli do Warsza- 
wy dziennikarze nadbałiygcy, Na dworcu cczekiwał 
ich komitet przyjeć, przedstawiciile prasy i mni: 
sterstwa spraw zagranicznych. Do jrzybylych prze- 
mówił pierwszy w jązyku francuskim red. Ehrenberg, 
następnie przedstawieieł minist:rstwa eprawiedliwości 
Komornicki. Na przemówienia odpewiańui również w 
języku franenskim red. Palya. Po południa goście 
złożyli wizyty Naczainikowi państwa, marszałkowi 
Sejmu i prezydzntowi ministrów, poczem pedcjmo: 
wani byli przez szefa wydziału prasowego prczydjum 
Rady ministrów Baranowskiego. Wieczorem goście 
będą na przedstawieniu w Teatrze Wieskim. 

DOWÓDCĄ WARSZAWSKIEGO OKRĘGU 
GENERALNEGO na miejsce jen. Iwaszkiewi- 
cza zestal mianowany jen. podpor. Kuliń- 
aki, cdrychczasówy pierwszy zastępca szefa 
sztabu jeneralnego. 

OFICEROWIE W UBRANIACH CYWILNYCH. — 
Minister woy — jak sią dowiaduje >Przegląd Wie- 
czyrbyc — wy Jal rozkaz, zeawalajasy oficerom i rów- 
norzędrym na noszenie poza służbą ubrania cywił- 
nego. Dlicer 1 równorzęny w ubrana cywilnem obo- 
wiąz:ny jest m każde wezwanie iuokojonacjuszy pu- 
ta okazywac iegitymację ofizerską, według obewią- 
znmjacego wzoru. Ofirorów w ubrania cywilnem vbo- 
wiążują wszystkie przepisy wojskowe to do zachowa- 
nia się oficerskiego i w stosunku do  przeicżonych. 
Ubranie cywilne oficera winno stanem i wyglądem 
swom odpowiadać w pełni godności stanu cfcierskie- 
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WARSZAWSKA SZKOŁA PIELĘGNIARSTWA. — 
Wkrótce już będzie otwaria szkoła pielęgniarstwa, 
Którą prowadzić będzie magistrat m. Warszawy, Pol- 
ski Czerwony Krzyż oraz Wydział lekarski uniwer- 
gyteiu przy udziale i pod nadzorem ministerstwa 
zdrowia, a przy czynnej pomocy anieryańskiego 
Czerwonego Krzyża: miunowicie amerykanski Ozer- 
wony Krzyż daja dyrektorkę i 4 instruktorki oraz 
czyni już obacnio wizle pożytzuznych świadzzeń. Dy- 
rentgrka (p. Helena Bridge, Warszawa, ul. Szopena 
19) już cbowiązki objęła i udziela na żądanie infor: 
maey} Na dwuletni kurs szkoły przyjmuje się kan- 
dydatki w wieku 13—30 lat stana wolnego. fizycznię 
zarcwe z wykształesniem odpowiadające 6 klasowej 
szkół śńrełincn, Nanka w szkole oraz utrzymanie w 
internacia (z wyjątkiem pewuych drobnych opłat) tą 
bczpłatne. 

KONKURS POETYCKI. Sekcja literacka polskiego 
Klubu artystycznego w Warrzawie ogłasza konkurs 
poetycki na następujących waruuxaelu: Utwory pte- 
tyckie, postadająve plitno współszesnośii i zaoapa- 
trzone gadiem wirny być nadzsłine pod adresem 
Sckcji ht P. K. A. Polski Klub Artystyczny, War- 
szawa, hotel »Polvnja«, A. Jerozqiimskie 58. Utwory 
nadesłane zostaną Gdezytana publicznie na wieczorze 
hterackim; utwor, uznany przez obecną na wieczorze 
publiczność za n.jcennizejszy otrzyzna nagrodę w su- 
mie 5060 mk. Łtwery należy nadsyłać do 30 lipca. 

OLBRZYMIA DEFRAUDACJA. Z Warszawy tele- 
fonują nam: Wielkie wrażenia wywolda tu olbrzymia 
delraudacja w wojskowym urzędzie gospodarczym 
warszawskicga D9G-nu. Dsftawlaeji dopuścił się ofi- 
cer kasowy par. Weroszczyński, Dotychczas nie zdo- 
lano ustalić zdefraudowanej sumy.  Wladomo tylko, 
zo wchodzą tu w grę kwoty miljonuwe. 

JEN. NIESSEL W POZNANIU. W sobotę przybył 


ds Foznania jencral Niessel celem wręczenia oficerom 


| 
| 
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pclskim i francuskim ođznašzeń., Na placu Wolności |. 


wygłosił jeneral Niesse! przemówienie w języku pol- 
skim, poczem wręczył krzyże honorowe  jenerałowi 
Raszewskiemu, jen. Sikorskiemu, pułkownikom Karl- 
lergowi, Thielowi, Taczakowi, Andaersowi, Stachiewi- 
czowi i majorowi Rostworowskiemu, oraz palmy aka- 
demickie jenerałuwi francuskiemu Dupontowi i pul- 
kcewnikow: Gal'towi. Po uroczystości nastąpiła defila- 
da. 

SAMOBÓJSTWO PROFESJRA UNIWERSYTETU. 
Dnia 16 bn. odebrał tobis życie wystrzałem z rewol- 
weru profesor romanistyki uniwersytetu poznańskiego 
dr Orłowski. Powody roznaczliwego lroku nie są 
znane. Zmarły w ostatni:h dniach był bardzo zdener- 
wowany z powodu nie przaprowadzenej stabilizacji 
na profesora zwyczujney). 

NOWY MILJONER. Z Plocka donoszą nam: 
Poriedaczem wylosowanej w sobote milienówkci 
jest p. Koźmiński, funkejonarjusz oddziału 
płockiego Banku handloweg» w Warszawie 

DR GAŁECKI WRACA Z URLOPU. Z Warszawy 
telefonują nam: Delegat rząlu dr Gałecki otrzymał 
polecenie natycliniastowego przarwania urlopu i po- 
wr(tu na swoje stanowisko do Lwowa. 


ZAMORDOWANIE WYWIADOWCY POLICYJNE- 
GO. We czwartek w nocy zamordowagy został we 
Lwowie na Kleparowie, rozglośnem schronisku apa- 
szów lwowskich, wywiadowca ruchomej straży kelo 
jowej policji państwowej, Władysław Floryan. Policja 
wdrożyła śledztwa, 

STRAJK KELNERÓW wybuchł 18 hm. we Lwo- 
nie. Nicktóre kawiarnie zamknięte. Jak deneszą 
dzienniki Iwowskie. impuls do nowych 23dan kelnerów 
gali kucharze, którzy żądaja, aby byli szmowiadny- 
mi panami w kuehnisch, tło któryen właścicielom nie 
wołno się mieszać. Właścisiała restauracyj zdecydo- 
wali się zamknąć swoje przedsiębiorstwa, choćby na 
Czas nmieggraniczony. 

Jak ostatnie dzienniki lwowskie donoszą. od obo- 
ty strajk kcimerów jest ogólny i objął wszystkie re- 
stauracje i kawiarnie, w których robota kelnarska ji 
kucharska stanęła. 

Korporacja kawiarzy uchwaliła zamkniecie wszyst- 
kich kawiarn, z restauracyj zaś funitejmować ma 6 
aajwiększych pod osłoną policji, aby przejzzdni mogli 
się pożywki 

STAUROPIGJA W REKU UKRAIŃCÓW, Najstarsza 
ta instytucja kultraino-religijna i rozporządzająca 
znacznym majątkiem, własną księgarnią, drukarnią 
i introligatornią dostała się w roce partji ukraińskiej. 
Na odbytem uiedawn? walnem zgromadzeniu cenjorcin 
wybrany dra Stefana Felaka, zastępcami dra Remś- 
na Czajkowskiego i Włodzimierza Hecykiewieza. zag 
członkami: Mikolaja Babyna. dra J. Bereżnickiepo, 
dra J. bryka, inz, Stzfanowieza, M. Jaconia, M. Sefa. 
nowskiego, Z. łukawieckiego, S. Ferencewiczą, T 
Gromniekiego, O. Paszczaka 1 M. Denysa. Z moskalo- 
fdów nie wybraa? uni iednego, chociaż instytucja ta 
była przez dziesiątki łat w ich rękach. Dodać należy. 
zą zgromadzenie te odbyło się jeszcze prazd konsoli- 
dacją parżtyj ruskich. 

ARESZTOWANIA UKRATACÓW. W. Stanisławo- 
wie aresztowano prof33318 gimnazjum "kr. dr Hryca- 
ka 1 odstawicno do Lwowa. W powiecie stryjskim 
przeprowadzano szereg rewizyj u włościan tamtej- 
szych. »Ukr. Wistnyk«< donasi, że stało się to na sku- 
tck denuncjacji zo strony polskiej, że tratwami spro- 
wadza się z Czeęchosłuwacjii przez Karpaty amunicję 
i armaty. Wo Lwowie aresztowano ośmiu b. cficerów 
armji ukr. i adstawino do obozu interwowanych w 
Łancucie. 

ZGON ROZGŁOŚNEGO LEKARZA. W Wiedniu 
umarł w 73 roku życia rozgłośny lekarz specjalista do 
chorób uszu, dr Wiktor Urbabezicz, b. prof. uniwer- 
sytetu wiedeńskiego i kirzwnrik oddziału  usznego 
kliniki uniwersyteckiej. Dr Urbańczicz był powagą 
w swojej specjalności, Napisał o chorobach usznych 
dzieła, które doczekała się 6 wydań. 

ROBERT DE FLERS AKADEMIKIEM. Znany ko- 
medjopisarz Robert də Flers został wybrany człon: 


NOWA KEFCRNA 


Sza 


kiem Akademii Francuskioj i zajął fotel po zmadym 
akademiku, historvku Segur. 

SMIAŁY NAPAD RĄBUNKOWY. W Paryżu 
dokcnane niezwykle śmiałego mepadu rabun- 
kcweug na jeden ze sklepów jubilerskich przy 
bulwarze St. Martin. Pięciu bandytów włamy- 
waczy zajechało samochodem przed magazyn. 
Po rozbiciu wystawy skiepowej naładowało 
wiekszą ilość bizuterii do samochodu, poczem 
cdjechało. często strzelając z rewolwerów do 
przechodniów. chcących teh zatrzymać Wszalki 
poście pozestal dotąa*bez skutku.  Wartosć 
skradzienych przedmiotów oceniają na pół mi- 
ljena franków. 


za 
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ZMARLI. i 

Bolesław Kużmiński, dvrektor firmy »Ameri- 
ca-EBurope Exchange-Curpuratim« zmar} nagle we 
Lwowie w swoim biua w hotelu Francuskim- 

Łucica Baceker, iłyroktor szkoły przem. w Ja- 
rosławiu, b. professur nauk budowlanych w lwowskiej 
szkole przemysłowej, umarł w Jarosławia 16 bm. w 
69 roku życia. 


PORADNIK JĘZYKOWY pojawił cię w podwójnej 
objętości (z. 25 i 26) i zawiera oprócz dalszego ciągu 
rozpraw liczne ©dpowislzi na zapytania (wymog. 
koszta czy koszty podnieść udziały, skan czy 7gen...), 
roztrząsania ptnowne Garnisj poruszcnych  wątpli- 
wei (ministerjnm 2zy ministorstwo, użęćlić. urwisz 
czy urwis) nadto pokłosie z dzieł K. © hłędewskicgo 
i Grzymały-Siedleckiego omówienie nowych książek, 
rozmaitości itp. 

»Poradnike pewinion się anajdoważ w rękach każ- 
dego inteligziinego Polaks, ko służy praktycznemu 
rozwiązywaniu wątpliacśel językowych, jakie każdy 
posiada. ME i T 

REPERTUAR 
MIEJSKIEGO TEATRU IM. JUL. SŁOWACKIEGO: 

Środa, 22 Gm.: »Eros i Psyclee. 

Czwartek, 23 bm. »Lady Irejerice. 

Tiątek, 24 bm: »Eros i Psycher. 

REPERTUAR TEATRU »BAGATEŁAG 

Wtorek, 21 ba.: »Pan Geldhav". 

Sroda 22 þm: »Porwanio Nabiucke. 

Czwartek, 23 bm. »Porwanie Sabineke. 

Piątek, 24 bm.: >Porwania Sabineks. 

- REPERTUAR 
MIEJSKIEGO TEATRU POWSZECHNECR 

Wtorek, Ż1 bm.: rFaworyte. 

Sreda, 22 bm.: »Wilholm Tele. 

REPERTUAR TEATRU »NOWOŚCIe 

Wtorek, 21 bm.: »Wróg kobiete. 

Sroda, 22 bm: »Wrży kobiete. 

Czwartek. 23 kin: » Wróg kobiet«. 

Piątek, 24 bme »Wróp kobiete. 

Scbota, 25 bm. »Wróg kobiste. 


+ Tadeusz Rittner. 


Wiedeń, 20 czorwea. 
Tadeusz Rittner, znany pisarz i dramaturg, b. 
radca sekcyjny austrjackiego ministerstwa oświaty, 
zmarł wczoraj w kąpielach w Gastein na zapalenie 
otrzenmej w 48 reku życia. 


Zanim w obszerniej ocenie omówimy działalność 
utajentowanego pisarza, zaznaczamy na tom miej- 
stu bolesną stratę, jaką przez śmierć jego ponosi 
piśmiennictwo polskie i polska literatura dramaty- 
czna. W eile wicku i twórczości schodzi do grobu 
pisarz wysokiej kultury, ceniony zarówno u obcych, 
jak i w Polsce, który działalnością swoją zapisał 
piękną kartę w literaturze i po którym wielo jesz- 
cze spodziewać się mieliśmy prawo. Zwracamy 
przytem uwagę czytelników na zamieszczony wj 
dzisiejszym numerze əList z Wiedniae, w którym 
znajduje się ustęp, poświęcony Rittneorowi, jeszcze 
jako żyjącemu człenkowi polskiej kolonji w Wie- 
deiu. 
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Z Rady ministrów. 

Warszawa, 21 czerwca. (PAT). Rada mini- 
atrów na posiedzeniu w dnin 20 czerwca! wy- 
słuchała sprawozdania posła Starisława Grab- 
skiegc z podróży jego do Paryża, poczem u- 
chwsliła rozporządzenie w przedmiocie tvmcza- 
sJwego rozszerzenią okręgu terytorialnego kra- 
kowskiego oddziału prokuraterji jeneralnej na 
ziemie Śląska Cieszyńskiego, wcheduzice W 
skład Rzeczypóspocitej polskiej. Nadto Rada 
ministrów obradowała nad kumpeteneją w spra- 
wach marynarki wojennej i ł:andlowej oraz nad 
sprawami wrzędniczemi. W tej ostatniej kwestii 
rada ministrów powzięła szereg uchwał. maja- 
cych na celu pełepszenie połażenia urzędników 
państwowych. 

ORDYNACJA WYRCRCZA NA RADZIE 

MINISTRÓW. 

Warszawa, 21 czerwca (Lag Express). Na 
jutrzejszem pesiedzeniu rady ministrów bedzie 
rczpatrywana sprawa ordynacji wyborczej. 


. = LĄ 
Z Ligi narodów. 

Bordeaux, 21 czerwca (PAT) Na posiedze- 
niu dnia 18 bm. rozważała Liga narodów spra 
wę konsiitacij gdańskiej i zażądała przez swą 
kemisję wyjaśnień do tych prnktów. które 
godzą w interes Polski. Postanowiono przeł o- 
statecznor załatwieniem sprawy powierzyć jej 
zbadanie specjalnej komisji, 

Genewa, 21 czerwca (East Express). Przybyli 
tu czlonkowie specialnej delegacji polskiej: 
Askenazy., Olszowski i Pe'łowski, oczekiwane 
jest rrzybycie kontradmirała Świerkowskiego. 


DEKLARACJA W SPRAWIE GDANSKA. 
Gdańsk, 21 czerwca (PAT). Delzgacja gdań- 
ska nadesłała z Genewy tułejszeniu senatowi 
następującą deklarację Rady Ligi narodów. 

Rada Ligi narodów uchwaliła, aby konstytu- 
cja ze zmianami uchwałonemi przez parlament 
gdański, weszła w życie w formie prowizorycz- 
nej. Konstytucja otrzema ostateczną apre- 
tatę Rady Ligi narodów, skoro tylko bedzie 
regul wang sprawa senatorów czynnych — 
Kwestię przynależności państwowej odroczone 
aż do czasu uzgodnienia punktów spornych 
sicsownie do artykułu 33 konwencji. Układ 
transitowy przyjęto. Sprawa ustalenia terminu 
wnoszenia protestu przeciw decyzjom wysokie- 
go kcmisarza będzie zbadana. Rozstrzygnięcie 
innych spraw po naradzie odraczono. 


Dział ekonomiczny. 


PODATEK DOCHODOWY. Krakowska Izba skar- 
towa komunikuje: Sejm uchwaiił ustawę, wedle któ- 
rej wszelkie uposażenie służbowe z r. 1920 przyjmuje 
się do podatku dochodowego przy uposażeniach do 
40.000 mk, tylko w 5/10 częśsiach, przy uposażeniach 
do 100.000 mk. w 0/10 częściach, przy uposażeniach 


pcnad 100.000 mk. w 7/10 częściach. Ta ważną dia 
pracowników zmianą w ustawie mają  pranodawcy 
uwzględnić przy potrątaniu podatku dochodowego na 
r, 1821. 
=* »OPTIMA:, Spółka kla dla wyrobów cze- 
k«ladowych i eukierniczych w Krakowie zawiązała 
się onegdaj w Krakowie na zasadzie statutów, za- 
twierdzonych przez ministrów przemysłu i handlu, 
oraz skarbu. Kapitał akcyjny już wpłacony wyno- 
si 30 mili mów Mkp. Spółka buduje w Podgórzu 
wielką fabrykę, zastosowaną do nowoczesnych wy- 
magań w tej dziedzinie przemysłu. Prezesem Rady 
nadzorczej wytrany został p. Marceli Dutkiewicz, 
a jego zastępcą p. Henryk Tislowitz. Spółka prze- 
zmaczyła: na Wawel 30.000 Mkp., na Pogotowie ra- 
tunkowe 10.000 Mkp., na akademicki Związek wio- 
ślarski 5.000 Mkp. i na Dom starców izraelickich 
5.000 Mkp. 

STRAJK SŁUŻBY FOLWARCZNEJ W CIESZYŃ- 
ŚKIEM. W przeszłym tygodniu zaczął się na folwar: 
kach dworskich pa Śląsku Cieszyńskim strajk, który 
przeradza się tu i ówdzie w rabotaż. Parobzy nie do- 
puszczają nikogo do stajni, nie pozwalrig doić krów, 
ami żywić bydła i koni. a w Próchnej dali koniom 
świeżego siana, z czaro konie pozdychały. 

HANDEL EKSPORTOWY ANGLII. Jak donoszą 
z Londynu. ogłoszoną zostały warunki, ped jakiemi 
rząć zamierza popierać lianle] eksportowy angielski, 
Jiząd zamierza udzielić gwarancyj za weksle, które 
dano za towary, mające tyć wyslane okrętami, i to 
do wysokości 69%; sumv wekslnwej. Rząd w porozu- 
mieniu z angiciskiemi bankani i domami finansowe- 
ui wożmie udział w ryzyku, jaki wyniknie ze sfinan- 
sowania handlu 2 Finlandja, Łotwą. Estonią, Liiwą, 
kełską, Ausirją. Węgrunn, Czechosłowacją, Jugosła- 
*ją, Kuiaun;g, Gruzją, Armenja i Bułgarją. 


Wiadomości giełdowa. 


Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. Mimo niebywałego 
spadku marki naszej na zayranieznych rynkach, pa- 
iował na wczorajszem zebrania w przeciwień:twie do 
nastroju w Warszawie, w działe papierów przemysio 
wych 1 handlowy. n ruch niewielki. W obrotach było 
tylko ośm gatunków przy tendencji piejednelitej. 
>żielonicwzkia zyskały 206 pumktów. >limpexv 20, 
słabsze natomiast »Polska Naftae o 45, »Parawzy 
wajsz%wskio< 50, +P. T. ile stare »ex< 1015—1050. 
Dia reszty kursy utrzymane, 

Akcje bankowe i popiery lokacyjne bez ruchu. 

Na rynku dewiz obroty minimalne dla pokrycia 
najkonieczniejszego zaputrzebówania; kursy nadal 
menctowane, W wolnym obrocie usposobienie ełabkze, 
delary spadły o 160 punktów przy tendeacji zuiżko- 
wei 

CEDUŁA KURSOWA GIEŁDY KRAEOWSKIEJ 


MST Lai e Gaia 20 czerwca 5921. 
ofiar. 24% 

Telski Bank Przemysłowy 525— 515— 
Pank ilipoteczny 650—  706— 
gank Małopoalsku 650—  700— 
fiemski Bark Kredytowy 700—  750— 
Pelskie Tow. handlowe I—II 1600— 1100*:— 
'Trac3akeja 1075— 1050— 
Pelekie Tow. kandłowe JV 300— J000— 
(Transakcja  575— 950— 
Landl Spólka ake. »lmpex< 450— 550— 
*ransakcj2 560— 520— 
>Polski Globz 140% — 1600—— 
regluga Folka Kris — 625— 
Zicieniewski TEW — 8096 — 
Transakcja 'i00— T500— 
Warsz. Ska akc. bud. parow. 1900— 2100 — 
"Transakcja 125 — 
.emiesz« fabryki maszyn rola. 5800— 6100— 
»Trzebinia« fab. masz. i narz. rol. I-III 3400— 3606— 


sJTrzebinia« fab. masz. 1 narz. rol. IV S200' — 3400— 


„Amtomoior+ fabryka samochodów 2300— 2560—- 
'Garka: fabryka cementu HOC EI- 
fal. eke, zakiajy gorn. Siersza 5300 — 5900 — 


pu — 
1509— SZUU— 
1750— „,1950— 


Transakcja 
»Tepegzx Tow. dia przeds. gór. 
Polska Nafta 


PJ 


Transak^ja 1E00— 1325— 
Fiektrownia w Sierszy 2100— 23%96— 
»Oikos< T. A. 4000 — 4200 — 


1000— 1100'— 
ż500— 2700— 
2601— 


sPezet« Powsz. zakłądy bud. 
Fabr. przetw. tłaszcz, w Trzebini 
'[ransakcjo. 
»Krakus« Zjedn. fab. przełw. wysk.  384G66— B5t46U'— 
kabrvia poreciany w Ćmislaowie 3000*— 3300— 
GIELDA WARSZAWSKA z 20 bm: Chłig. War- 
szawy 6% 1V15-16 rans. 236, 5% z 1917 r. trans. 
113'50, ządano 113, posznkiwano 110, listy zastawne 
uy,3, ziemskie za :00 rubli trans. 263—263, żądaro 
264, poszukiwano 261, 5% Warszawy trans. 333, po- 
szukiwano 336%, żąłano 330. 


Waluty: Dolary St. Zjedn. gotówka trans. —., SĮ- Tze- 
daż 1345, kupno 1525, marki nielnieskie gotowka 


aprzedaż 1975—13 59, czeki sprzxłaż 2050, kupno 20, 
rubie carskie 5J0-tki 300—323. 

Akeje warszawskia: Bank dyskontowy w Warsza- 
wie 5 emieja 22%, Bank liandlswy 1—8 emisja 1600-— 
1650. 10 emisja 160—1625 Krodytowy warstawski 
20u0 —2200. Dank zachodni 1—4 emisja 1500. 5 «misja 
14%) Warszawskie Tow. wegla i yakl, hutn. 14000— 
13:60, Liipop-Rau-locwensroin 3775—3675—8725. 
Rudzki 22100—:300—22300, Starachowice 840V-. 
*160—b120, Ton. zakładów żyrardowskich 38260, 
bardel i Zegluga 2750 --2675—%725, Borkowski 1615— 
1195—1699, Bracia Jabłkowszy 1900 —1950—1910. Fir- 
ley 90--1/575, Wnrstawalia fabryka rukru 12500— 
17460--110%0, Ostrowierkie zakłady 8450, Zawiercie 
tfu, I'olska Nafta 1—9 -3 emisja 190C—1874--1515, 
Przemysł drzewny 14090—1775--1425, Jandel i prze- 
mysł 1—6 emisja 1325— 1345. 

GIEŁDA LWOWSKA z 2) pm.: Ruble carskie po 
106: 450—-500, po 500: 300—350, drobne 271 —280, 
Lhe dumskie 1000. 65—35, po 250: 55—65, Kiererki 
"5-50, karbowance 1000: 7-—10. grzywny po 500 i 
wyżej 7—10, franki frane. 100— 106, trans. 109, franki 
szwajcarskie 100—i90 -219, funty szterlingi 460— 
'850, dolary amerykańskie 1375—1475, kanadyjskie 
1150—1250, trans. 120), marki niemisskie po 1000 
:(50—2150. po 100 1950—2950, drobne 1850—1900, 
iai rumuńskie po 200: 2000 -2270, drobne 1960—2109, 
nry włoskia 62—83, korony czeskie 1900-—2100. dro- 
une 1900-2100. korony nustr. stemph 190—210. De- 
wizy: Londyn 42)0--4990, Paryż 102—312, 
200—220, Fraga 1050—2293), Wiedeń +05— 230, Berlin 
21(0—£2350, Nowy York i325—1450, Bukareszt 2160— 
2250. trans. Z187. | 

GIEŁDA WIEDEŃSKA z 20 bm: Renta majowa —, 
austr. renta koronowa 104, tenta lutowa 105, węg. ren- 
ta koronowa 8058, losy turzkie 3393. priorytuy ko 
lei południowej 54%, Anglowuk 1705, Bankserein 
1211, Bodcnkredit 2650, austr, Zakład kredytowy 
1050, Bank dejnzytowy 890 Laenderbank £570, Mor- 
kury 1105, Uniomcanx 12/5, Bank obrotowy +30, Żiv- 
nostenska 3670, Kolej półaczna 20460, Lwów-Czer- 
niowce 5450. Koleje austr. 5198, Kolej południowa 


ZAWIADOMIENIE! 


| 


FABRYKA IS 


JOZEFA KUL 


0906000900093%006564G48 


Poleca stę nadał wzgłędom P. T. 


OD DZISIAJ -` 


Zurych | 


Po trzechietniem zamknięciu 
GBECNIE ZOSTAŁA OTWARTĄ ZNANA, A ISTNIEJĄCA JUŹ OD ROKU 1863 


W KRAKOWIE, PRZY ULICY FLORIAŃSKIEJ L. 33. 


Sprzedaż hurtowna i częściowa. 


WIEK Z SERCEM KAMIE 


TRZECIA SERJA NAJPOTĘŻNIEJSZEGO FILMU AWANTURNICZEGO 


SZARY CZART 


W »UCIFSZE« 


Ńr. mi, 


2560, Alpiny 6539, Berg und Huetten 12000. Krupp 
1ty8, Huta Peldi 4309, Praskie Tow. przem. żel. 13260 
Rima 5350, Skoda 4395. Zieleniewski «000, Apallo 
6aCV, Fanto 28800, Gal. Karpaty 18000, Galicja #9700. 
S1eisza 3500. , 

Kursa dewiz: Amsterdam 23325, Zagrzeb 480, Bel- 
grad 1029, Berlin 1012. Bruksela 5650, Budapeszt 
188 LQ, Bukaroszt 1077/10, Chrystjania 12200, Kopen- 
hags 2655, Londyn 354, Medjolan BS, Nowy Yoik 
=- Paryż 80, Praga 911. Sofja T20, Sztokholm 
14,20, Warszawa 4825, Zuryżn i18S5, dolary €33, 
belgijskie 5605, bułuarskie 125, duńskie 12625. mark: 
miemierka 1015, angielski 2685, francuskie 5705. ho, 
ienderskie 23225, włoskia 8520, norwsskie GORO. poi 
skie 4675, rumuńskig 107250, rosyjskie szwedz 
kie 15620. szwajcarskie 11550, czeskie 971, węgierskie 
nową emisja 2095. 

GIEŁDA FRASKA z 29 bm.: Berlin 104, Warszawa 
4574, marka niemie*ka 104, marka polska 457%. 

GIEŁDA BERLINSKA » 20 bm: Dolary 6S'21%, 
belgijskie 55430, funty 26150, francuskie 5G6%0, wło- 
«kie 851, polska: 490. czeskie 9505. austr. stare 16/88, 
stemplowane i025  mnmńskie 109/25, rzwajcarskie 
114875, Amsterdam 271/65. (Chrystjanja 1603595, Ko- 
renhaga 1198/60. Sztokholm 1555:90. Helsingfors 
KiSS, Włoshy 35369, Londyn 262'20, Nowy York 
u850%, Paryż 35940, Szwajeacja 118280, Hiszpanią 
v22'55, stemplowane wialenskie 1508, Praga Y500, 
f'udapeszt 25'77. 

GIEŁDA SZWAJCARSKA z 20 bm.: Berlin S'7224, 
ilolandja 195'3), Nowy York 586, Londyn S*'%3, Fa. 
ryż 4525, Medjoian 30. Bruksela 47/35. Kopenhag: 
16160, Sztokhaim 12220, Chrystiania 8340, Mahst 
18, Buenos Aires 285 Praga 617. Buduyeszt 35 Ze 
grzeb 4, Lukareszt 9'15, Warszawa 0'43, Wiedeń 1) 


- ©ćpowiedzialny redaktor: 
MICHAŁ KONOPIŃSKI 
NAKŁADEM 


WYDAWNICTWA „NOWEJ REFORMY“ 
Spółki z ogr. odp. 


Radestane. 
(Arigkuty w tym dziale nie pochodzą od Redakejłj 


Leżaki siine 


KRZESEŁKA SKŁADANE 
PIÓROPUSZE DO OBKURZANIA PROCHU 
3492 8 poleca 
»ORDONŃe€, KRAKÓW, PL. SZCZEPAŃSKI 9, 


„NATURA 


KRAKÓW, ULICA GRODZKA L. 32, II. P. 
Wpisy na rok szkołny 1921—1922 do dnia 30 
czerwca b. r. 

Kursa renetyteryjne wakacyjne áo matury, oraz 
do egzaninów wydziałowych (grupa I. i II.) og 

15 lipca b. T.. AR 


WPISY DLA SEMINARZYSTÓW I SEMI. 
NARZYSTEK na kursa jednoroczne i dwie- 
tnie, również wieczorne, od 15 czerwca do 3$ 
czerwca od godziny 6 do 7 l pół wieczorem. — 
KURSA MATURYCZNE: vul. Wolska 13. [i1. p. 


LICHTARZE, TACE, SREBRO STOŁOWE 
i igna przedmioty ze srebra, zęby szhtczee, ormi 
wszelką biżuterję kupuje po najwyższych ce. 
nach ZEGARMISTRZ ME LCER, ULICĄ 
SŁAWKOWSKA L. 15, obok magazynu broni, 


Myn pad Krakowem 


DO SPRZEDANIA. Wiadomość w kaneelarji 
adwokata Rejiera w Krakowie, ul. Grodzka 35. 


Bdwckat Gr Wilkeim Frenkel 


prowadzi kancelarję à 
W KRAKOWIE, Ui. ŚW. SEBASTJANA L. 7 


O a 


KES STERN KĘPLICZ Aa © 


KRAKÓW, RYNEK GŁÓWNY L. 22, TEL. 2246. 
) Adres telegr.: »Kęplicz, Kraków «. 

Ekspedycja. Clenie, Magazynowanie. Ubezpiecze 
nie. Warranty. Finansowanie zakupów. Inkaso 
Własne magazyny, wozy i konie. Pierwszorzędne 
połączenia z zagranicą. — Przewózki na miejscu. 


KURSA HANDLOWE 
>HERMES« 


POD KIEROWNICTWEM JANA PILCHA 
W KRAKOWIE, UL. FLORJAŃSKA L. 39, II. P. 
roczne (żeńskie i męskie), oraz 
4-ro > ai! przyjmuje się tig 5 npea 
codziennie od godziny 9—12 i od 3—6. Po waka: 
cjach przyjmuje się kandydatów (tki) tylko w mia- 
rẹ wolnych miejsc. Zamiejscowych uczy listownie. 
SZKOŁA PISANIA NA MASZYNACH »1ERMES« 
wyucza pisania na maszynach wszelkich systemów. 

WPISY CODZIENNIE. 3404 10 


WPISY NA 


Najpiękniejsze kapiete morskie Adrjatyku Casino des !rangers 


WYSPA 
dziennie 28 tirów. Informacje, za- 
5i R | O N | łatwianie wizy paszyotowejit d. 
|Miejsce przetywn- przes Przedstąwi:ietsiwo Brioni, 
nia najwytworniej- Wiedeń, l, Kärntnerring H (Towa- 
szego itwarzystwa rzystwo sypialnych wagonów). 


BEE” Zupełre obfite wyżywienie: 


ğlu lu 


-ii l A E 
SAMODZIELNEJ KORESPONDENTKI ste- 
noiypistki w języku polskiea i niemieckim po- 
szukuje większe przedsiębiorstwo handlowe w 
Krakowie. — Posada do objęcia natychmiast, 
Zgłoszenia pod: »Zaraz« do biura dzienników 
;Ruche, ulica Szczepańska 1. 9. 3474 2 


ZAWIADOMIENIE! 


KŁAD WÓDEK 


i 
i 
CZYNŃSKIEGO | 


Publiczności. JÓZEF KULCZYŃSKI. 


090000000093506300060009700305€000660 0 "*96308 


HEH 


OD DZISIA4) 


s Nr 141 le re n FORMA soua 22 Uzerwca 1921 
s PA S EN ZĆ > 
Pazierżawy małego folwarku lub z TĘ Gruntownie odrestaurowany | 
ET POOBDOBODOBEZODSOOREG 


g|ZAKŁAD KĄPIELI SIARCZANYCH Nazca 
W KRZESZOWICACH al, > 
wraz z halą sprzedaży mleka i wód mineralnych, otwarty woienie 


F Sa z A Ę É à, 3 Ą A służących 2 po 
od dnia 15 czarwca codziennie, także w niedziele i święta S madraca 


poszukuje wdowa, b. obywatelka. 

Za wzorowe prowadzenie guspodar- 
stwa ręczy. Zyłoszenia: Zolja Gór 8 
ska, Bovunia, ul. Biała 190, 


koło Kraxc wa, Darn.wa, Rzeszowa, 


POLSKIE TOWARZYSTWO HANDLOWE 


Walne Zgromadzenie szcjanariuszów Poisuleyo Towarzystw. 


3404 1 2 


jąobrze poleconego magistra lub m handlowego, Spółki akcyjnej w Krakowie, odbyte w dniu 13-go iple ge R o kooancj pid “p, pe j? igs katiti PORE Wa sika cio. 
asystenta poszukuje zaraz apte- | FJ 1921 r, uchwaliło e umożliwia Gojąza. 8305 4 4 wicła z chwilą 


AEETI e ATE ki ERU ZAP A ŻE W SPY «00 


BĄ farby do włczów, które dobrze ja 
farbują — ale ezkodzą, | rd - 
SĄ farby, które nie szkodzą włosom ž 


alo — źle farbnją ozarna- bronzewa - élte 


|„JUVEŃSL" 


harwi szybko na naturalne kolory, 
nadaja włosom miękość i połysk, zu- 
reinie nieszkodliwy. 

Parfumerie d'Orient Varsovie. 5 PRAWDZIWE n 

W perfamerjach i składach apte- 
- m MYBEO OGÓRKOWE 

>] et ssri NEA A EENE ENEE S a rS zma 
75 U u 3 paki iwan —— so: do Rey i upiększenia twarzy 


NE: Bra IMNATOWICZA 


ka Eisenkacha w Sanoku. 
3478 1 8 


DYWIDENDĘ W WYSGKOŚCI 25 | 


t. j. Mkp 35— od każdej Ad I, M i IM emisji kapitału zza zh 
tylko powyższy kapitał uczestniczy w "sskach Towarzystwa za rok 1980, 


mam... 
emma 


MASZYNA parowa 


60 HF., z watów rurkowym, komi- 
nem i wsxelkiemi przynaicznościa- 
mi do sprzedania. Zgłoszenia pod 
nWiaszyna* przyjmcja Admini- 
stracja „N. Reformy“, 8467 13 


| moir benmyaoey be i. 


1 maszyną do wyrobu cegieł i 
dachówck z podwójnemi walcami, 
sprzeda fabryka maszyn M. Kana 


k, Sp. „por. Kraków, ali ża z 
Padła, L= SEP S znam EB | 


8 JT 


Bsprezantacya za Polskge 


JÓZEF LAX 1 STX 
fraków, Zwierzyniecka B 


Kupony płatne są: 
w Polskim Banku Krajowym i jego oddziałach; 
w Polskim Banku Przemysłowym i jego oddzi ałach; 
w Banku Handlowym w Warszawie i jego oddziałach 3438 
i w Banku Małopolskim i jego oddziałach. 


Polskie Towarzystwo handlowe bezpośrednio kuponów nie realizuje. 


p 
|] 


B © €D © 08 09 © CZ 
Z; ZINE 


3034 


>u 


z 


1516 12 0 


== Wszędzie do nabycia. 


„Sprzedaż | Narzędzia, stal narzędziowa i i warsztatową |; 


1 masz. "do szycia pów (Mansfeld, we "gł | 


s Eya dragi ber ogrodu), oraz 
padku restauracji z dużą s s. (Böhler, Schóller, Bleckmann, (Poldi) s „ podw. kołkowania (Kiehie, Dipsk); 

4 UJ a m ogrodem w cen- z r . .- y . e e, A + Ę 3 
figa wać Grodu, Wiado- ze szłaćdów w Krakowie i Warszawie R n o» aamen A PA (EA TP $ M ASZYNY DO SZYCIA 
Btądza, a Sobieskiego 13, parka CZAABIARKI (Droriep, Wuttig, Maffai, Vogel, Unger) 2472 c — owsa = i 

U , Ę n n UJ E 
3465 1 3 BOMPLETNE URZĄDZENIA dla warsztatów - ifabryk (kotły, ma- 2 „  „ Wałkowania; 3451 od najtańszych do najwykwintniejszych, rowery maski: 

LLLoLo>Mmm-LLLLL LLL AM o > są d4 “u i i WETÓW 

eżaki, krzesła podróżne, ogro szyny parowe, motory elektryczne i benzynowe) d Ee 5. „odl = „Wałfenrad*, „Puch“ i „Premier“, gumy do rowerów 

„ Sm 


dowe, składane, poleca Mężyk, dostarczyć może zaraz 


śraków, al, św. Tomasza 1. WI - 


p JĄ MAWA", przedsiębiorstwo dla dostaw i urządzeń maszynowych 
Zdolna panna Kraków, ul. Flierjańska BI. 


biurowa iizr.) zostanie zaraz przy- k kerty na żądania. Oferty na żądanie. 
jęta. Zgłoszenia przyjmuje Cen- 
traine biuro parowej iabryki cegieł 
i dachówek, Sp. z ogr. odp., Kra 
ków, uL A, Potockiego 2. 

3471 1 2 


składowe do maszyn do szycia i rowerów — poleca 
hurtownie i częściowo 3514 4 10 


TOWARZYSTWO HANDLOWE 
[ER ZY ERN s 


KRAKÓW, ULICA GRODZKA L. 60. 


około 300 sztance stalowych i około 700 kopyt 

meskich, żelazne stopy, narzędzia, części uzup. do 

maszyn etc., niezwłocznie ze składu w Krakowis ż 
è 


do sprzedania, 


Wiadomość w biarze inżysierskiem, ul. Wrzesińska 7 
IL. piętro, od godz 8—10 i od 2—4. ? 
90446000006302200000002602460059406306096 


| BANK WSCHODNI W WARSZAWIE 


i wózków dziecięcych, gramofony i płyty, jakoteż części i 
y 
y 


upią każdą ilość pstrągów. — 
Zgłoszenia: Z.  Nazikowski, 


Kraków, Szewska 14. 3469 1 3 
Kasjer GDDZIAŁ WKRAKOWIE, UL. FLORJAŃSKA 43, TELEF. 20-28 


ńzr.), rutynowuny, emeryt, w sile 
w'eku, trzydziestolotnia praktyka 
N wielkiej instytucji, pierwszorzęd- 
ae roerencje, poszukuje odpowied- | [$ 
niej posady, Szczegółowe zgłoszenia | FA 


OTWORZYŁ 


pod „Pierw szorzędna siła“ przyjmuje Gddział rg AD > Oddzial 

Ada „Ni Teformye. Ued úw Ej] EEA OPPÓDZ WY H U RE LRO 
Biegła gienotyika $ = 

powsknego "przedsię torstwa pre R mę” KRYNICY 8 saia 

myslowego. Zgłoszenia pod „Steno- Ry 


typistka 134% do Biura reklamy! £: 1 
uje ce a amodzielna vucbaiterka-bilan- 
3.62 Ś sistka, za znajomością korespon- 

dencji, przyjmie posadę na korzyst 
nych warnnkach, Zgłoszenia pod; 
„M. M. 25% przyjmaje Administr. | 


„N. Reformy“, 3444 2 2 


| Rexawiezki skórkowa własnego wyrobu 
Rękawiczki niciane i jedwabne, krajowe i zagraniczne 
Pończcchy w różnych kolorach 
Wielki wybór krawatów, szelek, lasek, parasoli i skarpetek 
Kerebxi damskie, portfele i t, d. 3130 


RE książek, przoważ” 
nie powieściowych, do sprze 
dania, Plac Marjacki 2, II p. 


chwały Sekcii finansowej ig prawniczej co 


sa 
3483 LEJ = = LAZECZAEZZŻEZE 

e na% 1 fi = s 
Stój! wiscłomościinte are asowonychže statutSpóikizostatuchwa- T, LUR AŃSKE, KRAaAKow || domi sangt, 


çais, Pallemand, théorie, prztiqne 


lony i ża 


subskrypcję na 


przyjmują do dnia 25 tzerwen 1521 wszystkie bonki 
lwowskie oraz biura „targów Wschodnich, gdzie też 
można przejrzeć statut i podpisać palnomocniciwa. 


Wymiany list. matek zagranicznych 
poszukuje Pfandl, Fióien Reutte, 
Tyrol 3461 


ULICA ŚW. ANNY L. 2. 


WAŻNE! WAŻNE! 
Przyjmuje się materjal P. T. Klientów do zro- | 


littérature, désire place (seulement. 
grands enfante) dana familie distin- 
guće. Ecrire à l'administration sous: 
„knstitutrica", 3449 2 3 


~ 
Wpisy na kursa gimn. 


Granta 
wsralkiego rodzaju w zachodniej 
Małone!sce do sprzedania. Heise, 
Toruń. pl. Teatralny 59, Pai żądana P 
korespondencja niemiecka. 3481 12188 


W gimn. żyd, boisk. 0-41. 


w Łodzi 
waliują posady: polonisty i 
historyka. — Wymagane: wyzsze 
wykształcenie, prak tyka pedago- 
giczna. Zgłoszenia pómienne bez- ; 
pośrednio "kierować do kancelarji | $$ 
gimnazjam (Poładniowa 18). 
8476 1 2 


Micha w Grodziądzu. 


inik) poszukuje rutyno- 
wanegu młodega współprace: | 
wnika, Zgłoszenia do apteki 
Jana Stenzla w Grudziądzu, 
Rynek 20. 8486 1 3 


Naga materyczne | uzapełniajece 


„HAURA 


w Rrakewie, ulica Jasna |. 5 


przygotowują do matury gimnaz., 
realnej, seminar, do egzaminów 
£ poszczególnych klas i przedmio- 
tów. Nauka zdiorowa indrwidnałna 
I sysiemera korespondencyj- 
nym. 2264 8 0 


bienia reękawiczeic. 
Ceny uniiarkowane. Największa pralnia rękawiczek. 


klas, gimn.-reaine, szkoły realnej, 
na kursa jedaoraczne, dwaie'nia 
i niższe klasy gimn, równiez na 
kursa wieczorne od 15 do 50 ezerw- 
ca codzienuie ed godziny 6—7'/ 
wiecz. Kurwa rzaturyczee, Wol: 
Ska 13, II p. 3403 5 3 


OGŁOSZENIE. 


a wniosek firmy „UHAG* w Wiedniu odbędzie się 
L za pośrednictwem Wydziału przemysłowego Magi- 
$i strata miasta Krakowa w magazynach cłowych na dworcn 
|| rowarowym w Krakowie dnia 24 czerwca 1921 r. o godzinie 
||9-tej rano sprzedaż licytacyjsa 118 worków kaszy 
| jaglanoj wagi 10.020 ky. Najniższa cena wywołania 
wynosi 60 Mkp. za 1 kg. 
Warunki licytacyjne przejrzeć można w Wydziale prze- 
mysłowym Magistratu lub w kancelarji adw. Dra S. Horo 
witza, ul. Grodzka 47. 3484 


Koncypient rutynowany 
i pomocnik kaaceilaryiny, bis- 
gły w spadkach włościańssteń. muaj- 
dą umieszczenie u zotarjuszs w Kea 
kowie, Słuwkowswa 4, 875 40 


3480 1 9 


dewa po adwokacie (izrać!.), 
W przyjmie z powodu obszernsp 
mieszkania 1-2 pensjonarsi z za 
możnego domu. — Wiadomość oł 
10—12 rano, ul. Kalłątaa 2, il p, 
przy schodach. 38401 24 


kamienice z całym komfortem 
przy p!antach, z wolnemi mio 
szkaniami, Bprzeda za 17, 13, 10 
6 miijonów marek biuro Jana liop 
skiego, Szewska 5. 3440 2 4 


l. pge cany za garderobą 
męską, używaną, w Iopszym 
i gorszym stanie płaci Sehms aa, 
Kraków, ul. Szaroka 22. 2735 19 29 


59 
ŚPZDWSYJNO - TRANSPORTOWA | | HANDLOWA SPÓŁKA ARCYJNA. 


. NADZWYCZAJN 


JALNË ZGROMADZENI 


akcjonarjuszów Spółki akc. „Wawel, spadycyjne-transportowa i handlowa Spółka ake, w Krakowi 
odbędzie się dnia 8 lipca (321 r. o godz. 5 po poł. w lokalu Banku Komercjalnego S. A. w Krakowie, uł. św. Jana r 


Z NASTĘPUJĄCYM PORZADKIEM DZIENNYM: 


auczycieika języka francuskie- 

go poszukuje posady stałej lub 
na lato, z całem utrzymaniem, w 
miejscu lab na wyjazd, do Star. 
szrch dzieci lab dorastających pa- 
nienek. Referencie dobre. /głusze 
nia pisemne pod „hora“ Przyj 
muje Administracja „Nowej lis 
formy“. 3106 2 O 


- księgarnia Katolicka 


raków, ul. Fiorjańska f 
otrzymała na skład kilkanaście 
ostatnich egzemplarzy 
dziel: ' 
KM. Zariozzewicz. księga 


oszukuję mężczyzny znają- 
cego język polski i niomiecui 

w słowie i pišmie, zarazem rachan- 
kowość. Zgłoszenia: Kraków. głów- 
na py fach 72. 8136 3 3 


Adwokat Er Heski 
W Krakowie, Szewska 7, poszakuje 


b 210. a Św. 1) Nabycie akcyj Zjednoczonych Domów ekspedycyj- względnie zatwierdzenie kooptacji, dokonanej przez pamiątkowa Konstytucji 3 % ma- 

ogpienta z awm zlbwtęśneji. — nych »Spedom«, Spółka akcyjna w Warszawie; Radę zawiadowczą; ia. Cena 2 tomów 50 Mk. 
Fosada do objęcia zaraz, 38215 5 2) Podwyższenie kapitału zakładowego o dalszy ch 5) Ha Od EA are = pac > jej do założenia austrja- salę RRC hm 
PER | 8,000,060 Mkp. do łącznej sumy '48,000.000 Mkp. | ckiej Spółki akcyjnej, pod firmą »Wawels, spedy- ovir a n aa 
m a Pinih kapitału akcyjnego; i cyjno- aein pirtons Spółka akcyjna w Wiedniu i i m. p. = Ty ko 
aaa Tn KE 8) Zmiana statutu ($$ 21 i 41) przez podwyższenie jęcia takowej na własność Spółki akcyjnej » Wawel< wjczerpane w handlu księ 
tantjemy Rady zawiadowezej; spedycyjno-transportowo i handlowa S. A, w Krakowie; garskim). 2:60 


do prania, najlepszej jakości po 
ido Mk. W paezkach rosztą oplat- 
gie za zaliczka 5 ky 750 Mk. — 
Rydelck 5 tzzinów okcło 5 kg 
1440 Mt połeca S. Einzer, Kraków, 
Sadziwiltowska |. 15. 3369 2 5 


kipiię arg tarehe 


vęską i damską, bieliznę, obuwie, 


4) Wybór dalszych członków Rady zawiadowczej, | 6) Ewentualne wnioski, 
| | RADA ZAWIADOWCZA. 
Postanuwienia statutu. 1 


$ 31. Ilość 25 okcyj daje prawo 1 głosu. Prawo głosowania na Zgromadzeniu Walnem moża być wykonane przez ukcjonarjnszów osobiścia 
lub też przez n, bez względu na to, czy ci sx akcjonarjnszami, czy też nie. 

$ 32. Prawo głosowania na Zgromadzeniu Wainem przysługaje tym akcjonarjnszom, któzy złożą najpóźiaj 3 dni przed Zgromadzeniem 
Walnem w BOMI Komercjalnym S. A. w Krakowie, ul. św. Jana 2, akcje lub tymczasowa poświadczenie nau przydzielone im akcje. Akcj jonarjuszom, 
którzy w ten sposób prawo swe udowodnili, wydane zostaną imienne legitymacje z pedaniem ilości reprezentowanych przez nich akcyj i przypada- 
jących na nie głosów. 


obieta w średnim wieku posz'i- 
kuje Ii 0a ek miejsca, 
najchętniej jake woźma biurową- 
Zgłoszenia pod „MHczciwość” do 
Admin. „N, Reformy“. 2161 


s 


Zakład kosmetyszny 


v, BUGziaszeń 
Kraków, ul, Grodzka 3, i p. 


poleca wielki wybór artystycznych 
| fou ur. Ponie, któro mają siwe włosy 


Zawiadomienie piseinno lub ustne. ; ljub za małe, mopa z wielsą ta- 

intere: chrześcijański, Drexlerowa, | $ aia A E E DE m = S Bizne a Sa ` - - a Moze GAJ POKI Jjtwofcią nakryć wszelkie Pra” i ag 

Bl. Szczepańska ó, J R i» w oficynig. gz ~ z " paw Z . z ~ ZR: : - i OA ES „rt.Biycznie korzystop wzgłąa. 
3100 3 | Ea 4 i a WkzIAĆ sy T"1 Wol TWEJ eGP FR SPIT TJELE J mer W z Cło ~ dagars z = s8 LIL 


WY Drukarni Literackiai w Krakowia sl Maaianiaba 


Wr... « MM. JS 
Rządca Drukarni h. K, Górski, 1 


